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Nowy Jork (PAP). W przyszłym tygodniu 
uda się do Niemiec z inicjatywy prezydenta Tru- 
mana były prezydent Herbert Hoover. Oficjalnie 
oświadczono, iż zadaniem jego będzie zaznajo­
mienie się z sytuacją żywnościową w amerykań­
skiej i brytyjskiej 6trefie okupacyjnej i zaga­
dnieniami z tym związanymi. Były prezydent 
Hoover odwiedzi również amerykańską strefę 
okupacyjną w Austrii.

Korespondent dziennika ,.M. P." pisze w zwią­
zku z projektowaną podróżą:

„Misja Hoovera ma na celu nie tylko sprawy 
żywnościowe. Wiele rzeczy wskazuje na to, że 
podróż Hoovera jest częścią planu, który zaczął 
wyłaniać się w ciągu ostatnich tygodni, szcze­
gólnie po ostatnich przemówieniach senatora 
Vandenberga i Foster Dallesa. Politycy ci nigdy 
nie ukrywali, lż nie zgadzają się z decyzjami kon­
ferencji poczdamskiej, które postanowiły ograni-

Przyszłość Niemiec w oświetleniu francuskim
Londyn (BBC). Rzecznik francuskiego mini-1 główne wytyczne polityki francuskiej na ternat 

sterstwa spraw zagranicznych nakreślił wczoraj | przyszłego ustroju Niemiec. Oświadczył on, że

Mania wielkości znowu opanowała Niemcy
Oburzenie we Francji po mowie Schumachera

Paryż. (API) * —- Mowa Schumachera, 
przywódcy niemieckiej partii socjaldemo­
kratycznej w-1 
na w Berlinie, wywołała oburzenie w dzisiej­
szej prasie francuskiej wszystkich politycz­
nych odcieni. Komunistyczny dziennik „Hu-

lermecKiej parui socjai-uemu- na pierwszej stronie czy jest on zastępcą nit- ba prai 
brytyjskiej strefie, wygłoęzo- lera. Dziennik stwierdza, że Schumacher r$, Wn

Konsolidacja Francji
Pamiętamy wszyscy ten okres z nieda­

wno minionej smutnej przeszłości Francji, 
gdy Petain, cień Hitlera, dekrety wydawane 
z Vichy rozpoczynał od słów: „My, marsza­
łek Francji Petain..." Było to teatralne rato­
wanie pozorów blasku i dumy francuskiej, 
za którym ukrywał się zupełny upadek za­
przyjaźnionego nam narodu. Mogą nam u- 
wierzyć patrioci francuscy, źe w Polsce od­
czuwano boleśnie upokorzenie Francji i pró­
bę narzucenia jej obcego duchowi francuskie­
mu faszyzmu. Chcieliśmy zawsze, aby naród 
francuski był silny i zwarty, wierny swojej 
wolnościowej tradycji, nieugięty i zdecydo­
wany ze względu na swą pozycję sąsiada za­
chodniego Niemiec. Francuska racja stanu, 
wobec zagadnienia niemieckiego, pokrywa 
się bowiem całkowicie z naszym stanowi­
skiem i dlatego życie polityczne Francji śle­
dzimy w Polsce z najwyższą uwagą. Cieszy­
my się zdobyczami i osiągnięciami gospodar­
czymi i ustrojowymi, smucimy przejawa­
mi słabości. Dziwnym zbiegiem okolicz­
ności prawie równocześnie nad Sekwa­
ną i nad Wisłą odbywa się wybór 
nowego prezydenta i nowego rządu, kończy 
okres prowizorium, a rozpoczyna okres kon­
solidacji. Obydwa narody ze stanu tymcza­
sowości przechodzą do stabilizacji stosunków 
wewnętrznych i pracy konstruktywnej. Z ra­
dością stwierdzić trzeba, źe powojenny par­
lament francuski nie jest już skłóconym 
zbiorowiskiem mnóstwa partyj walczących 
nie o dobro Francji, lecz o własne wpływy i 
władzę. Zdawało się, że brak wyraźnej więk­
szości w Zgromadzeniu Narodowym unie­
możliwi pracę konstruktywną. Zarówno wy­
bór Auriola na prezydenta jak i szybkie sfor­
mowanie gabinetu przez Pawła Ramadier 
wykazały, że naród francuski wszedł na dro-, 
gę odrodzenia wewnętrznego i odzyskuje na­
leżne mu stanowisko wśtód wielkich mo­
carstw.

Wśród Wielkiej Czwórki partner francu­
ski był do niedawna jeszcze czymś w rodzaju 
ąuantite negligable. Musiał walczyć o swoją 
pozycję wobec Stanów Zjednoczonych i An­

czyć niemiecki potencjał przemysłowy. Departa­
ment stanu pisze dalej „MP" — twierdzi, iż nie 
wie nic o misji, która została powierzona Hoo- 
verowi i Ministerstwu Obrony Narodowej, zrzu­
ca z siebie, odpowiedzialność, wskazując że inicja­
tywa wyszła z Białego Domu.

Dziennik „New York Times" podkreśla, że ini­
cjatorem podróży Hoovera do Niemiec jest ame­
rykański gubernator wojskowy w Niemczech gen. 
Clay. Zdaniem tego pisma — zadaniem Hoovera 
będzie zapoznanie się z wszystkimi zagadnienia­
mi gospodarczymi w obu strefach okupacyjnych.

Zdaniem pisma ,,Daily Worker" że aczkolwiek 
Hoover ma oficjalnie zająć się tym ile witamin 
i kalorii otrzymują Niemcy w zachodnich stre­
fach okupacyjnych, jego prawdziwym zadaniem 
jest wywarcie pewnych wpływów na rokowania 
w sprawie traktatu pokojowego z Niemdami, 
które rozpoczną się 10 marca w Moskwie.

manite“ zapytuje w artykule zamieszczonym 
na pierwszej stronie czy jest on zastępcą Hit 

wygłosił mowę, która bezsprzecznie ozna­
cza punkt zwrotny w niemieckiej polityce... 
Wielka szkoda, że Goering i Goebels nie żyją

glii. Francja najbardziej zdewastowana na 
zachodzie, otrzymała pod okupację najmniej­
szą część Niemiec, a należał się jej znacznie 
większy udział w. przymusowym zarządzie. 
Dziś walczyć musi o dostawę węgla z Zagłę­
bia Ruhry i czynić swoim sprzymierzeńcom 
koncesje. Są to echa kapitulacji Francji, o 
której nie zapominają w Londynie i Wa­
szyngtonie.

Tekę ministra spraw zagranicznych w rzą­
dzie Ramadier objął ponownie Bidault. Wy­
bór tego męża stanu powitano w całej Fran­
cji z żywym zadowoleniem, gdyż daje on 
gwarancję konsekwentnej polityki wobec 
Niemiec. Wszystkie stronnictwa polityczne, 
godząc się na jego wybór, chciały podkre­
ślić, że naród francuski wobec zagadnienia 
Niemiec jest zjednoczony, ma jasno wy­
tkniętą politykę i polityki tej na zewnątrz 
gotów jest zdecydowanie bronić.

Objęcie teki ministra spraw zagranicz­
ny^ Francji przez J. Bidault opinia polska 
wita z zadowoleniem. Stanowisko jego wo­
bec naszej granicy nad Odrą i Nisą jest zna­
ne. Na konferencji moskiewskiej obok min. 
Mołotowa będziemy mieli w Bidault obroń­
cę naszej granicy zachodniej. Jest to naj­
pomyślniejsze rozwiązanie przesilenia rzą­
dowego we Francji dla Polski.

Nowy gabinet francuski jest centrolewico­
wy. Jak się zdaje odpowiada to najbardziej 
nastrojom przeciętnego obywatela francu­
skiego. Jego umiłowanie wolności, umiar po­
lityczny, brak zaufania do eksperymentów 
i gwałtowna potrzeba odbudowy życia go­
spodarczego, które wymaga spokoju i stabi­
lizacji wewnętrznej, ale także świadome dą­
żenie świata pracy do socjalizmu znalazły 
wyraz w układzie sił w rządzie Ramadier. 
Na tej drodze naród francuski widzi swoją 
lepszą przyszłość i takiemu rządowi okaźe 
niewątpliwie pełne poparcie.

Rząd Bluma rozpoczął szczęśliwie, a rząd 
Ramadier — wierzymy — rozwinie i prow 
dzić będzie dalej dzieło odbudowy Francji.

H. Barański 

Plany USA wobec Niemiec
prez. Hoovera

plan francuski zostanie przedłożony Anglii, Zwią­
zkowi Radzieckiemu i Stanom Zjednoczonym. 
Propozycje Francji co do Niemiec przewidują 
luźną federację-niezależnych państw niemieckich. 
Każde, z tych państw miałoby własny rząd, mia­
nowałoby swoich przedstawicieli w krajach za­
granicznych, ale równocześnie nie miałoby pra­
wa Tćkonania fuzji z innymi państwami niemie­
ckimi, ani też zawierania sojuszu. Każde z tych 
państw niemieckich mianowałoby swoich przed­
stawicieli do parlamentu federacyjnych państw 
niemieckich na cztery lata. Rzecznik francuskie­
go ministerstwa spraw zagranicznych podkreślił, 
że plan ten nie przewiduje utworzenia niemie­
ckiej armii federalnej.

Stanowisko Australii wobec Austrii
Londyn (BBC). Przedstawiciel Australii prze­

dłożył wczoraj pogląd swego kraju na propono­
wany traktat pokojowy z Austrią, w czasie ze­
brania zastępców ministrów spraw zagranicznych 
w Londynie. Podkreślił on, że Australia ożywia 
pragnienie współpracy pomiędzy, wszystkimi so­
jusznikami oraz że jest za tym, aby wszyscy dy-

— pisze dziennik. Obydwaj oni, którym trze­
ba przyznać nie brakło pewnej dozy humo- 

iteliby ocenić z pewnością, tę ironię 
historii, która uczyniła ze socjalnych demo­
kratów ich duchowych . spadkobierców.

Republikański „Aube“ powiada, źe przy­
wódca socjalnych demokratów prowadzi na­
cjonalistyczną, pałającą zemstą propagandę. 
„Schumacher wygłosił mowę gwałtowną za­
równo w skromności jak i w dumie — stwier­
dza „Aube“. Wystarczy to, co powiedział 
Schumacher, że Niemcy nie mają więk­
szej misji niż funkcje w Europie. Mania wiel­
kości, spadek po Wilhelmie II, i Hitlerze, 
znowu opanowują naród niemiecki. Pozo­
stała część jego mowy nie daje żadnych złu­
dzeń pod tym względem zwłaszcza jeżeli 
idzie o samego przywódcę niemieckich so- 
cjaT-demokratów“. '

Niezależny „rranc-lireur powiada, ze | ze wszystkich dotychczas złożonych not.
Schumacher chciał w swej mowie dowieść 
światu, że nie ma problemu niemieckiego. 
Bezczelnie twierdząc, że Niemcy już zapła­
ciły swoimi jeńcami, swoimi patentami, de­
portowanymi technikami itp., jak również 
skonfiskowanym majątkiem za reperacje, od­
rzuca konieczność płacenia’ przez Niemcy 
odszkodowań. Dziennik francuski zapytuje 
czy nie wydaje się dziwne, że Niemcy tak 
łatwo zapominają o deportacjach i konfiska­
tach przez nich czynionych?

Pierwsze posiedzenie Sejmu 4 lutego rb.
Warszawa (obsł. wł.). Biuro Prozydium zawiadamia, że pierwsze po­

siedzenie Sejmu ustawodawczego odbędzie się dnia 4 lutego, o godzinie 11-tej.

Reakcja czechosłowacka 
przeciwko granicom na Odrze i Nisie

Praga (PAP). Na posiedzeniu Centralnego 
Komitetu Czechosłowackiej Partii Komunistycz­
nej wygłosił przemówienie premier czechosło­
wacki Gottwald, podkreślając, iż Czechosłowacja 
umiała zjednać sobie w stosunkach międzyna­
rodowych uznanie i szacunek. Premier wyraził 
żal, iż stosunki ze 
Polską nie zostały 
lowane.

W części swego

słowiańską, demokratyczną 
jeszcze ostatecznie uregu- 

przemówienia, poświęconej

Manifestacja pracującego Poznania
W całym kraju odbywają się wielkie ma­

nifestacje z powodu zwycięstwa obozu, któ­
ry na swych sztandarach wypisał hasła: 
spokój wewnętrzny, stabilizacja stosunków 
i odbudowa.

Taka manifestacja odbędzie się w Pozna 

skutowali wspólnie we wszystkich fazach two­
rzony traktat pokojowy. Omawiając traktat po­
kojowy z Austrią, przedstawiciel Australii opo­
wiedział się za bardziej łagodnym traktowaniem 
tego kraju aniżeli Niemiec. Jeżeli chodzi o woj­
ska okupacyjne, to powinno się je wycofać z Au­
strii zaraz po zawarciu traktatu pokojowego z 
tym krajem. Zdaniem delegata Australii, sojusz­
nicy powinni pomóc Austrii w utrzymaniu 450 
tys. rzeszy uchodźców.

Austria o sobie
Londyn (BBC). Minister spraw zagranicznych 

Austrii dr Gruber złożył wczoraj na konferencji 
prasowej w Londynie urzędowe oświadczenie co 
do stanowiska swego kraju wobec traktatu po­
kojowego. Gruber stwierdził, że- Austria pragnie 
traktowania jej jako państwa uwolnionego i 
granic . sprzed anschlussu. Mówiąc na temat 
przyszłości wysiedleńców, przebywających na 
obszarze Austrii, dr Gruber zaznaczył, że Austria 
zastrzega sobie prawo wyboru jacy wysiedleńcy 
mogliby w Austrii pozostać. Minister podkreślił, 
że w chwili obecnej przebywa w Austrii 546 tys. 
wysiedleńców, przy czym 21 tys. z nich stanowią 
Polacy.

Kanada niezadowolona
z procedury konferencji londyńskiej

Londyn (API). Korespondent Reutera dono­
si z Kanady, że rząd kanadyjski prawdopodobnie 
odrzuci zaproszenie Rady Ministrów spraw zagr., 
aby przedstawić 6we poglądy na sprawy Nie- 
miec leżeli, nie otrzyma większego udziału w 
prackonferencji zastępców. Kanada 'tułała 
przedstawić swój punkt widzenia w sobotę, lecz 
termin ten został przełożony na poniedziałek. 
Rząd kanadyjski uważa, że przedstawienie jedy­
nie pisemnego memoriału nie odpowiada in­
teresom Kanady.

Żądania Grecji wobec Niemiec
Londyn (API). W nocie złożonej wczoraj 

konferencji zastępców ministrów, w Londynie 
Grecja domaga się od Niemiec najwyższego wy­
miaru odszkodowań co umożliwi jej odbudowę 
swej gospodarki narodowej zachwianej wskutek 
wojny i agresji nazistowskiej. Grecja zażąda 
spłaty odszkodowań z bieżącej produkcji niemie­
ckiej, m. in. również i 500.000 ton węgla rocznie 
i odzyskania swego przedwojennego rynku zby­
tu w Niemczech dla tytoniu greckiego. Nota ta 
jest najbardziej szczegółowym wyłuszczeniem żą-

Czy Marshall uda się do Moskwy?
Waszyngton (API). Prez. Truman oświad­

czył na konferencji prasowej, że podczas swej 
dzisiejszej rozmowy z Marshallem omawiał spra­
wy związane z Chinami, Ameryką łacińską, Niem­
cami i Palestyną. Poruszono wiele kwestyj, lecz 
nie było mowy o tym, czy nowy minister spraw 
zagr. uda się osobiście da Moskwy. Prezydent 
oświadczył w końcu, że Marshall prosił o pozosta­
wienie wszystkich ważniejszych funkcjonariuszy 
w min. spraw zagr, na swych stanowiskach.

stosunkom panującym wśród Czechosłowackiego 
Frontu Narodowego, premier Gottwald oświad­
czył, iż niestety wśród członków Frontu Naro­
dowego spotyka się nierzadko elementy reak­
cyjne, przeciwne wytycznym czechosłowackiej 
polityki zagranicznej, które czynią starania, aby 
Czechosłowacja wystąpiła ze wspólnego frontu 
narodów słowiańskich i sprzeciwiała się stabili­
zowaniu zachodnich granic świata słowiańskie­
go na Odrze i Nisie.

niu z inicjatywy Związków Zawodowych 
w przyszły poniedziałek o godz. 15 30 w auli 
uniwersyteckiej. Świat pracy miacta Pozna­
nia zamanifestuje swoją radość z powodu 
zwycięstwa B!o’<n i swoją wo’ę dalszego 
twoi czego udziału »v pracy dla Polski.
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Wznowienie procesu przeciwko
komendzie głównej WIN<■> >

i ■*
Warszawa (PAP). W dniu 23 stycznia 1947 

t. został wznowiony przed Wojskowym Sądem 
Rejonowym w Warszawie proces płk. Rzepeckie­
go i innych. Jako pierwszy składa zeznania świa­
dek Jerzy Żuralsk? kpt. lotnictwa, ostatnio za 
mieszkały w Londynie. Opowiada on Sadowi, że 
przybył na początku sierpnia 1945 r. z Anglii by 
wysądować opinię Rzepeckiego w sprawie p.o- 
wrotu sił polskich do kraju Misję tę zlecili mu 
generałowie Tabor i Kopański. Z kolei składa ze­
znania Jerzy Antoszewicz, mjr. zawodowy, uży­
wający ostatnio pseudonimu „Iwo", oskarżony z 
innej sprawy o przynależność do organizacji 
WIN, dla której spełniał służbę łącznikową z Lon­
dynem. Przytył on do Polski 4 października 1945 
r. z Londynu, przywożąc instrukcje, bedące wy-, 
razem zapatrywania Londynu na rozwój 6praw 
krajowych. Instrukcje oskarżony otrzymał od 
gen. Połczyńskiego i gen Bora-Komorowskiego.

Dalej świadek wyjaśnia, że Londyn nie był 
zorientowany w sytuacji w kraju. Wiadomości, 
jakie dochodziły spowodowały to, że gen. Bor- 
Komorowski rozkazał zmienić zasady organizacyj­
ne uważając, iż organizacja, jaka była dawniej 
nie ma racji bytu, że należy skadrować je do mi­
nimalnych ram, bardziej zakonspirować i przejść 
na robotę raczej o charakterze politycznym.

Jako następny składa zeznania świadek Zo- 
drow z zawodu lekarz, podejrzany o przynależ­
ność do organizacji WIN. Opowiada on o swych 
funkcjach w podziemiu, na które zasadniczo 
składało się przewożenie rozkazów od komendy 
w teren i dorywczo z terenu do komendy. Świa­
dek Zodrow opisuje w dalszym ciągu jak to po 
objęciu przez Gołębiowskiego funkcji szefa szta­
bu okr. lubelskiego dokonał on szeregu odpraw 
w terenie. Na pierwszej odprawie w miejscowo­
ści Hostynne była mowa o tym, że w wyniku 
„akcji likwidacyjnej" zabito kogoś z Bezpieczeń­
stwa. Była też mowa o tym, że oddziały mają 
dość broni, nato.miast są trudności finansowe, wy­
magające zniesienia dotacji. Wspomniał również,

że ma być utworzony rząd podziemny w kraju, 
do ktorego wejdą przedstawiciele WIN i innych 
organizacji podziemnych w kraju i przedstawi­
ciele emigracji. Halny wygłosił również referat 
na temat ogólnej sytuacji światowej, wyrażaiąc 
nadzieję na trzecią wojnę, która może wybuch­
nąć, gdy społeczeństwo angielskie „będzie odpo­
wiednio naładowane" oraz snując fantazje na te­
mat broni atomowej.

Następny świadek Piotr Szewczyk pseudo 
„Cerk" i pseudo „Pieter" zeznaje, że w r 1943 
zrzucony został jako skoczek z Anglii na tere­
nie siedleckim z sumą około 400 tys. dolarów. JJo 
końca okupacji przebywał na terenie Lwowa, a 
następnie wrócił do Warszawy, gdzie skontakto­
wał się z dawnym szefem personalnym Komen­
dy AK Woleńskim. Świadek Szewczyk wyjaśnia

na pytanie prokuratora, że jest majorem Wojska 
Polskiego i że miał zamiar w roku 1944 wstąpić 
do wojska, ale potem zmienił zamiar.

Wreszcie zeznaje świadek Uklański również 
kurier z Londynu. Przybył on do Polski z Londy­
nu w październiku 1945 r. i przywiózł szyfro­
waną pocztę.

Po przerwie na wniosek obrony £>ąd wezwał 
osk. Muzyczkę na złożenie pewnych wyjaśnień. 
Muzyczka podaj e w nich historię powołania do 
życia brygad wywiadowczych AK przechodząc 
następnie do szczegółowego, 'omówienia t. zw. 
biur wojskowych, które na rozkaz ówczesnego 
komendanta AK gen. Bora-Komorowskiego zosta­
ły utworzone jako namiastka nieistniejącej w 
kraju administracji państwowej. Dalsze zeznania 
Muzyczki nie wnoszą do sprawy nic nowego.

W trosce o jutro Europy
Odezwa inlelekfua isfów francuskich w sprawie pokoju z Niemcami

Paryż (PAP). Czołowi intelektualiści fran­
cuscy ogłosili odezwę, w której ■ czytamy:

„W chwili, gdy przedstawiciele wielkich na­
rodów zbierają się w Londynie dla przygotowa­
nia pokoju z Niemcami, intelektualiści francu­
scy przypominają, że trzy razy w przeciągu 70 
lat ich kraj oraz inne kraje sąsiadujące z Niem­
cami padly za sprawą Niemiec ofiarą inwazji ' 
zniszczenia, widząc pustoszenie swych miast, 
dziesiątkowanie ludności i jej przywódców, ni­
weczenie dzieł sztuki, oddawanie na pośmiewi­
sko wszystkich wa'orów cywilizacyjnych oraz 
zagnieżdżenie się na swej ziemi tyranii obcej i 
pomiatanie godnością człowieka. Zbrodnie na­
zistowskie, których dowody uwidoczniły się w 
całej pełni po wyzwoleniu kontynentu europej­
skiego i okupowaniu Niemiec, są wystarczają-

Transporty Niemców odeszły z Polski 
ogrzane i obdarzone żywnością

Londyn (BBC). Ambaeądor polski w Lon­
dynie ogłosił wczoraj zaprzeczenie w sprawie 
oświadczenia złożonego ubiegłej środy w Izbie 
Gmin przez brytyjskiego ministra dla 6praw Nie­
miec Hynda. Zdaniem min. Hynda, w’ transpor­
tach kolejowych, które przybyły w grudniu ub. 
roku z zachodniej Polski do strefy brytyjskiej 
w Niemczech znaleziono rzekomo 20 osób mar­
twych i zanotowano 160 wypadków odmrożeń.

Ambasador Polski zaznacza, że oba pociągi z

Ministerstwo Leśnictwa t
w Warszawie ul. Wawelska 52/54

ogłasza sprzedaż aukcyjną

która odbędzie się dnia 30 stycznia 1947 r. 
w sali konferencyjnej Ministerstwa Leśnic­
twa w Warszawie, ul. Wawelska 52/54. 
Ili piętro o godz. 11-tej. Pokaz w środę, 
29. I. o godz. 11—15-tej i w czwartek od 
9 do 11-tej.

Udział w aukcji brać mogą wszyscy za­
interesowani wpłacając uprzednio do kasy 
Ministerstwa Leśnictwa wadium w wyso- 
kości 50 000.—- zl. 1-372
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Robotnicy angielscy 
odmówili wy adowania statku 

hiszpańskiego
Londyn (PAP). Na wiecu, zwołanym przez 

Związek Zawodowy Robotników Transportowych 
w Liverpoolu, przyjęto rezolucję, protestującą 
przeciwko przybyciu do Wielkiej Brytanii pa­
rowca hiszpańskiego „Marioso" z ładunkiem rudy 
żelaznej. Rezolucja stwierdza, iż po raz pierwszy 
od roku 1939 w portach brytyjskich ukazała sir 
chorągiew faszystowska. Transportowcy bry­
tyjscy odmówili wyładowania statku.

Jugosławia żąda 
odwołania greckiego attache 

wojskowego
Nowy Jork (obsł. wł.). Doniesienia z Bel­

gradu mówią, że rząd jugosłowiański zwrócił 
się do Grecji z żądaniem odwołania greckiego 
attache wojskowego w Belgradzie oznajmiając 
równocześnie, że Jugosławia odwołuje swego at­
tache wojskowego w Atenach.

Przychylne przyjęcie
pierwszego gabinetu IV Ęepubliki

Londyn (obsł wł.). We Francji gabinet ko­
alicyjny premiera Ramadiefa, pierwszy rząd IV 
republiki, został wczoraj przyjęty bardzo życzli­
wie przez prasę paryską. Komunistyczny „Hu- 
manite" przyrzeka poparcie mas dla nowego rzą­
du i gratuluje partii komunistycznej z powodu 
stanowiska jakie w rządzie osiągnęła. Organ stron­
nictwa MRP czyli Stronnictwa Postępowych Ka­
tolików. pisze, że premier Ramadier znikąd nie 
otrzyma lojalniejszej współpracy jak od stronni­
ctwa MRP.

t

repatriantami, przyjęte zostały przez władze 
brytyjskie bez żadnych zastrzeżeń oraz, że wo­
zy wyposażone były w piecyki, odpowiednią 
ilość słomy, a racje żywnościowe dane Niem­
com, odpowiadały normom ustalonym przez wła­
dze 
wi i

: brytyjskie i polskie. Władze polskie — mó- 
oświadczeńie ambasadora Polski w Londynie 
nie ponoszą odpowiedzialności za transporty 
chwili przyjęcia ich przez brytyjskie zespo 
łącznikowe. Komunikat Polski podkręśla, żę 

20 Polaków umarło z wyczerpania, a wió^j in­
nych cierpi na odmrożenia, po repatriacji jed­
nego z ' transportów przeprowadzonych przez 
Anglię drogą morską z Lubeki do Polski.

od 
ły

cym usprawiedliwieniem ich obecnej troski. Nie 
kierując, się duchem zemsty ani odwetu, inte­
lektualiści francuscy żądają od tych, którzy 
mają zadecydować na długi okres dziejów o lo­
sie krajów europejskich, by wzięli należycie 
pod rozwagę skuteczne środki rozbrojenia Nie­
miec. Wszelki pokój nieoparty na tym rozbro­
jeniu, byłby rzeczą nietrwałą i złudną, a ci, któ­
rzy by go zawarli ponosiliby w oczach świata 
straszliwą odpowiedzialność za przyszłe kata­
strofy, które by z niego wynikły. Intelektuali­
ści francuscy oświadczają to uroczyście i wzy-. 
wają intelektualistów wszystkich krajów, by 
przyłączyli się do tego oświadczenia."

Pod oświadczeniem widnieją następujące pod­
pisy:

Andre Chauson, Francois Mauriac, Paul Clau- 
del, Roger Martin du Gard. Aragon/ Elza Trió- 
let, Vercors, Loui6 Martin Chauffier, Frederic 
Joliot-Curie, Andree Viollis, Claude Andree 
Puget, Maurice Bedel, Lulien Cain, Claude Ave- 
line, Francis Carco, Paul Eluard, Jacąues Tre- 
fonel, Jean Cąssou, Jean Richard Bloch, Henri 
Wallon, Maxime Alexandre, Armand Salacron, 
Claude Morgan, Stanislas Fumet, Iwonne Desi- 
gne, Noil Bureau. Yves de Constąntin, Gillevic, 
M-me Laty Hollebecąue, Raymond Gueneau, 
Rene Laporte, Francis Ponges etc.

Chile żąda 
obszarów podbiegunowych | 
Waszyngton (PAP). Agencja Reutera do­

nosi iż chilijski minister spraw zagranicznych 
Gomez podał do wiadomości w senacie, że rząd 
chilijski postanowił przyłączyć obszary lezące 
w okolicy bieguna południowego pomiędzy 53 
a 90 południkiem. Minister podkreślił, iż wydany 
swego czasu dekret określił dokładnie granice 
te«o obszaru, jednakże Wielka Brytania, Japonia 
i Argentyna zgłosiły sprzeciw. Zastrzeżenie 
Wielkiej Brytanii wynikało z faktu, że obszary, 
których przyłączenia domaga się Chile, obejmują 
niektóre posiadłości brytyjskie w okolicach pod- 
b;egunowvch jak np. wyspy Falk.anckie. Rząd 
Stanów Zjednoczonych oświadczył, iż nie uzna 
ni«dy suwerenności jakiegokolwiek państwa na 
obszarze bieguna południowego. Pretensje Chile 
do obszarów podbiegunowych oparte są na twier­
dzeniu niemającym precedensów w prawie mię­
dzynarodowym, iż ziemie te tworzą przedłużenie 
kontynentu, na którym położone jest Chile.

De Gasperi tworzy znowu rząd
Rzym (API). Prezydent Włoch de Nicola po­

wierzył misję utworzenia nowego gabinetu chrze­
ścijańskiemu demokracie i ostatniemu premie­
rowi de Gasperi. De Gasperi oświadczył, że za­
mierza stworzyć taki rząd, który zdolny byłby 
uporać się z poważną kwestią wyboru nowej izby 
i zagadnieniami gospodarczo-finansowymi. Pier­
wszym przywódcą, z którym porozumie się de 
Gasperi będzie leader prawicowego skrzydła so­
cjalistów, niedawny sprawca rozłamu w szere­
gach partii socjalistycznej Saragat.

Rzym (API). Jakkolwiek de Gasperi nie roz­
począł jeszcze konsultacji z przywódcami poli­
tycznych partyj wymienia się nazwisko Niccolo 
Ćarandini ambasadora włoskiego w Londynie jako 
przypuszczalnego ministra spraw zagr. orazlvanoe 
Bonomi t1, premiera jako ministra finansów i 
skarbu.

J gosławia i Włochy 
wznowiły stosunki dyplomatyczne 
Rzym (API), Komunikat włoskiego minister­

stwa spraw zagr, podaje, że rząd jugosłowiański 
powziął decyzje utworzenia przedstawicielstwa 
dyplomatycznego we Włoszech. Minister Nenni 
prosił o powiadomienie rządu jugosłowiańskiego, 
że jest bardzo zadowolony z tej decyzji, która 
pozwala na wznowienie normalnych stosunków 
między obu krajami. Rząd włoski, również wy­
znaczy swego przedstawiciela przy rządzie jugo­
słowiańskim.

Nowe wyzywające wystąpienie Schumachera
Berlin (API). W swym przemówieniu poli­

tycznym z okazji zebrania delegatów partii przy­
wódca niemieckich socjal-demokratów w brytyj­
skiej strefie KuTt Schumacher oświadczył m. in. 
„chcemy, aby nas szanowano jako Niemców, na­
szą kulturę i naszą wolę polityczną". Stwierdził

Partia bolszewików o sytuacji międzynarodowej
Moskwa (PAP). Przemawiając podczas aka­

demii żałobnej, poświęconej 23 rocznicy śmierci 
Lenina, w Teatrze Wielkim w Moskwie — kie­
rownik Wydziału Propagandy WKP (B) Aleksan­
drów zobrazował zdobycze budownictwa gospo­
darczego i ku’turalnego Związku Radzieck:ego. 
Poruszając zagadnienie sytuacji międzynarodo­
wej, Aleksandrów stwierdził: ,.Po klęsce imperia­
listów niemieckich i japońskich nie uspokoili się 
jeszcze podżegacze do nowej wojny światowej, 
ludzie typu Churchilla i jego przyjaciół w Wiel­
kiej Brytanii i Stanach Zjednoczonych. Rząd 
radziecki i nasza partia, myśl zapowiedzi Le­
nina, prowadzi konsekwentnie politykę zmierza­
jącą do stworzenia trwałego pokoju demokra­
tycznego między narodami, do położenia kresu 
wlfeeikim usiłowaniom imperialistów i faszystów, 
próbujących rozniecić płomień nienawiści między 
narodami, posiać ziarno niezgody oraz przygoto­
wać front pod nową wojnę światową."

Mówiąc o partii komunistycznej, partii Lenina

E«1

będącej siłą kierowniczą społeczeństwa radzieckie­
go, Aleksandrów powiedział: „Partia straciła w 
czasie ostatniej wojny setki tysięcy członków, 
którzy walczyli po bohatersku z wrogiem w pierw­
szych szeregach radzieckich sil zbrojnych i od­
dali życie za radziecką ojczyznę. Jednocześnie 
wstępowali do partii coraz to nowi członkowie. 
Przed wojną do partii należało 3 5 miliona człon- 
kó.w, obecnie partia liczy ponad 6 milionów osób.

on, że nie ma problemu niemieckiego, jest tylko 
problem europejski, i że Niemcy nie mają żadnej 
misji do spełnienia, lecz funkcję europejską i 
międzynarodową. „Jesteśmy narodem, mającym 
70 milionów mieszkańców w samym sercu Euro­
py. Nie możemy stanowić białej plamy na ma­
pie politycznej. Niedopuszczalne jest, aby zwy­
cięzcy likwidowali swe dyskusje za plecami Nie­
miec. Nie zgodzimy się nigdy z polityką faktów do­
konanych, czy będzie, to na wschodzie, czy na za­
chodzie. Traktat pokojowy nie powinien być źró­
dłem rewizjonizmu, który powodowałby wieczną 
niestałość. Nie chcemy dawać żadnemu państwu 
hipoteki na nasz kraj. Absurdalne jest, aby wywo­
żono węgiel niem. To, co należy eksportować, to 
jedynie wyroby niemieckie. Niemcy wypłaciły 
już zresztą odszkodowania, których się nie liczy. 
Jeńcy niemieccy, wynalazki niemieckie, uczeni 
i robotnicy zostali wywiezieni. Niemcom skonfi- ' 
skowano dobra na terenach od nich odłączonych".

Proces o Kanał Sueski
Co ojciec Lesseps stworzył

Paryż (API). Cały Paryż pasjonuje się sen­
sacyjnym procesem syna Ferdynanda de Les- 
sepsa, twórcy kanału Sueskiego Paula, oskarżo­
nego o usiłowanie udzielenia pomocy Niemcom 
w ich próbach bombardowania tej wielkiej tran­
zytowej drogi wodnej. Prokuratora oskarża

Z wielu listów
do redakcji

„Mody i Życia PraktycznegoU

— syn jego ęhciał zburzyć 
63-letniego Paula de Lessepsa o współpracę z 
wrogiem twierdząc, że w czasie wojny oskarżo­
ny zwracał się do agentów niemieckich z pro­
pozycją sprzedaży pasma ziemi w okolicach Ale- 
xajndretty (portu w Syrii), który miał jakoby 
być jego własnością. Zgodnie z aktem oskarże­
nia ten kawałek ziemi miał być przeznaczony na 
bazę lotniczą, z której możnaby bombardować 
kanał. Oskarżony oświadczył, że zakupił ziemię 
w pobliżu Alexandretty przed pierwszą wojną 
światową i że Turcja zagarnęła te tereny po 
przystąpieniu do wojny po stronie Niemiec, po­
nieważ zawierały one bogate złoża nafty. W 
1937 roku Trybunał Międzynarodowy przyznał 
Les-sep-sowi 5 milionów franków za scedowanie 
orawa własności na Francję, które zostały prze­
kazane Francji, lecz których rząd francuski nigdy 
mu nie wypłacił.

„Ulegając głębokiej wewnętrznej potrzebie 
pifczę, by wyrazić 6Wojef może nic nie znaczącr 
uznanie i szczerą wdzięczność za istnienie tak 
miłego, tak pożytecznego i tak bardzo kobieceg< 
pisma.

Dobrze byłoby, by jak najszerszy ogół kobie, 
je czytał, bo jestem przekonana, że życie każdej 
zyskałoby wiele przez wiadomości kulinarne, 
bądź dotyczące pielęgnowania zdrowia i urody, 
wychowania dziecka i wiele, wiele innych...

Irena Romanowa 
Rejowiec"

„Jestem stałą czytelniczką „Mody” i z rade 
ścią śledzę rozwój tego tak b z rdzo pożytecznej 
pisma. „Moda" jest nasza prawdziwą Przyj? 
ciółką i Pocieszycielką w naszych kłopotach 
i rozterkach.

II. Janiszewska 
dom. Zach. pow. Kołobrzeg 
Dżegowo, ui. Łukowa 24"

„Wasze pismo sprawiło mi bardzo miłą nie- 
, podziankę. Gdy pierwszy raz zaproponowano 
mi kupno, c>d razu Wydałam na nie wyrok: „lipa", 
ale ledwie tylko przekartkowałam je, nie tylko 
tę „lipę" kupiłam, ale codziennie się o nie do­
pytuję i czekam na nie tak niecierpliwie, jak­
bym czekała na kogoś bardzo miłego, bliskiego 
i potrzebnego.

Trudno mi pisać, bo te słowa wydają mi się 
wzniosłe i szumne, ale w zamian za Wasz trud, 
serce i inicjatywę, życzę Redakcji, by zdobyła 
milionową prenumeratorkę, a nam była nadal 
encyklopedią gospodarstwa i życia domowego.

Janina Kuczkowska
Przemyśl, Jagiellońska 10-6

*
Na marginesie procesu Pawła Lessepsa nale­

ży zaznaczyć, że ojciec jego nie pozostawił po 
sobie uczciwego imienia, gdyż w głośnym pro­
cesie panamskim jako jeden z jego budowni­
czych skazany został Ferdynand de Lesseps na 
5 lat więzienia za udział w nadużyciach, które 
zrujnowały setki zamożnych rodzin francu­
skich. (hb.)

Liga Muzułmańska
żąda niepodległości Erytrei

Londyn (PAP). Agencja Reutera donosi, że 
Liga Muzumańska w Erytrei uchwaliła rezolucję, 
w której żąda całkowitej niepodległości Erytrei. 
Na. zgromadzeniu 6 tysięcy delegatów przybyłych 
na wezwanie Ligi do stolicy Erytrei postanowiono, 
że w razie nieuwzględnienia żądania pełnej nie­
podległości Erytrei, Liga będzie się domagać ad­
ministracji brytyjskiej w ramach rządu powier­
niczego pod egidą ONZ na okres 10-letni.

Liczne zapytania o książkę JERZEGO PUTRAMENTA D V'WICT
śwadczą o wielkim zainteresowaniu. Księżka znajduje się już w sprzedaży w księaarniach JU I W IsS i
1 330 ' '
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Floloryzujemu Polskę
Wielu ludziom zdaje się, że motoryzacja po­

lega tylko na posiadaniu w kraju jak najwięk­
szej ilości samochodów bez względu na to, czy 
więcej jest samochodów ciężarowych od osobo­
wych, czy też odwrotnie. Jednakże dla państwa 
odbudowującego się gospodarczo nie jest to obo­
jętne. Transport samochodowy jest, przez swą 
szybkość i stosunkowo dużą nośność, konieczny 
szczególnie na krótkich trasach, a więc w mia. 
stach i okolicach do połączenia kolei z rozrzu­
conymi w terenie składnicami towarów itd.

Na trasach dłuższych samochodowy transport 
jest potrzebny dla przewozu przede wszystkim 
szybko psujących się środków żywnościowych.

Drugim aspektem bardzo ważnym w naszych 
obecnych warunkach, jest problem paliwa, któ­
re winno być wykorzystane w najbardziej racjo­
nalny sposób. Chociaż i przed wojną w nasze’ 
polityce motoryzacyjnej należało się stosować 
do tych i innych jeszcze wskazań, to jednak w 
1938 r. w Polsce było 26,2 tys-. samochodów 
osobowych a tylko 6,8 tys. samochodów cięża­
rowych. Motocykli było 9,9 tys.

Po zakończeniu wojny 6tan posiadania we 
wszystkich tych dziedzinach równał sie niemal 
zeru. Dopiero odstąpienie przez ZSRR części 
samochodów z dostaw amerykańskich i wozów 
produkcji radzieckiej stało się zaczątkiem na­
szego taboru motoryzacyjnego.

Nastęnnie zaczęła przysyłać do Polski samo­
chody UNRRA. która opierając się na naszych 
faktycznych potrzebach, dostarczała samochody 
ciężarowe. Poza tym Rząd zakupił pewną ilość 
taboru z demobilu armii amerykańskiej itd* 1. 
Dzięki temu w r. 1946 stan posiadania wynosił 
25,9 tv«. samochodów ciężarowych, 14.9 tys. 
samochodów osobowych oraz 7,0 tys. motocykli. 
W porównaniu z r. 1938 jakkolwiek 2 i 3 pozy­
cja wykazuje spadek (11,3 tys. samochodów oso­
bowych mniej i 2,9 tys. motocykli mniej) to 
jednak ooólna suma pojazdów mechanicznych 
jest większa o 4,9 tys. dzięki temu, że liczba 
samochodów ciężarowych wzrosła o 19,1 tys. 
sztuk.

ktrowni warszawskiej o mocy 27 tys. kilo­
watów. Ustawiono dwa turbozespoły w ele­
ktrowni w Białymstoku o mocy 6.900 kilowa­
tów, odbudowano elektrownię w Głogowie 
o mocy 5.000 kilowatów, jak również prze­
prowadzono kapitalny remont turbozespo­
łów o mocy 45 tys. kilowatów w elektrowni 
Śląskich Zakładów Elektrycznych w Chorzo­
wie. Ponadto wykonano szereg mniejszych 
prac, np. odbudowę w 80% elektrowni w 
Odroujściu i odbudowę zespołu o mocy 6 
tys. kilowatów w elektrowni w Pruszkowie, 
którą na razie przeprowadzono w 50%.

Celem zasilenia ośrodków przemysłowych
i miejskich w prąd, wybudowano szereg sieci 
elektrycznych. Najdłuższą z nich jest połą­
czenie Starachowice — Warszawa o długo­
ści 150 km oraz Bolesławiec — Czechnica 
(Wrocław) o długości 120 km. Ponadto 
przeciągnięto linię na długości 85 km, wszy­
stkie o wysokim napięciu — tj. 150 i 110 ty­
sięcy volt. Z sieci o niższym napięciu do­
chodzącym do 60 tys. volt najdłuższą jest 
linia Olsztyn — Ciechanów — 120 km ora? 
Olsztyn — Widminy — 115 km. PonadL

Trzeba dodać, że tabor ciężarowy jest w swej 
olbrzymiej większości w stanie dobrym. Nato­
miast większość wozów osobowych pochodze­
nia niemieckiego jest bardzo „sfatygowana". 
Trzeba się więc liczyć z tym, że w niedługim 
czasie duża część tych samochodów nadawać 
siie będzie tylko na złom.

Wzrost ilości samochodów ciężarowych przed­
stawia się następująco: 1947 r. — 27,4 tys., 
1948 r. — 31,4 tys., 1949 r. — 41,4 tys.

Samochody osobowe: 1947 r. — 16,9 tys.,
1948 r. — 18,9 tys., 1949 r. — 20,9 tys.

Nielegalne uprawianie przemysłu 
gastronomicznego będzie karane

Przeprowadzane stale w terenie lustracje przed­
siębiorstw handlowych wykazują, że pomimo 
istnienia wyraźnych przepisów prawnych, doty­
czących przedsiębiorstw gastronomicznych — w 
szeregu lokali, jak w sklepach spożywczych, 
owocarniach lub herbaciarniach uprawia się nie­
legalny przemysł gastronomiczny.

Równocześnie daje się stwierdzić, że w wielu 
przedsiębiorstwach gastronomicznych posiadają­
cych uprawnienia na pewne rodzaje tego prze­
mysłu dokonywane są różnego rodzaju wykro­
czenia: w cukierniach zaotiarowuje się klientom 
napoje wyskokowe, dania gorące — wbrew po­
siadanym uprawnieniom.

Zgodnie z obowiązującymi przepisami dekretu 
z 30 listopada 1945 r. o koncesjonowanie prze­
mysłu gastronomicznego lokal prowadzący nie­
legalnie przemysł gastronomiczny ulega natych­
miastowemu zamknięciu.

Za nielegalne uprawianie przemysłu gastrono-

Wrocław otrzyma muzeum ś bibliotekę
Ddtyćhczasowe starania o utworzenie Państwo- 

vzego Muzeum we Wrocławiu zostały uwieńczone 
pełnym powodzeniem. Trudna kwestia pomie­
szczenia dla Muzeum została rozwiązana przez Za­
rząd Miejski, który przydzielił na ten cel duży 
gmach. Budynek ten, jakkolwiek częściowo zni­
szczony, posiada ogniotrwałe stropy, dzięki cze­
mu doskonale nadaje się na ten cel. Muzeum 
otrzymało już kredyty na remont w wysokości 
około miliona złotych.

W ten spospb został rozwiązany problem po­
mieszczenia bogatyćh zbiorów, pochodzących ze 
Lwowa, a przekazanych Polsce przez ZSRR, mię­
dzy innymi dzieła najwybitniejszych naszych ar­
tystów, jak Orłowskiego, Michałowskiego, Ma­
tejki, Grottgera, Kossaka i innych. Ponadto zbio­
ry uzupełnione zostaną eksponatami, przekazany­
mi w depozyt. Specjalną uwagę organizatorzy 
przywiązują do dzieł twórczości współczesnej.

Wrocławskie Muzeum nie będzie jednak insty­
tucją o charakterze wyłącznie artystycznym. Bę­
dzie to muzeum wielodziałowe, w którym obok 
sztuki i przemysłu artystycznego, znajdzie po­
mieszczenie dział etnografii i historii Smska oraz 
ocalałe zbiory prehistoryczne, które wymownie 
świadczyć będą o polskości tej ziemi.

W wyniku prac kierownictwa muzeów wrocła­
wskich została zabezpieczona i uporządkowana 
wspaniała biblioteka fachowa dawnego niemie-

Jeszcze Jedna mogiła zbiorowa
W miejscowości Górka pow. raciborski od­

kryto zbiorową mogiłę zamordowanych przez o- 
kupanta Polaków i Żydów. Zbiorową mogiłą za­
jęły się władze sądowe, przeprowadzając ekshu­
mację zwłok. Spośród zamordowanych było 11 
Polaków i 5 Żydów. Przy niektórych znaleziono 
jeszcze tabliczki z numerami obozowymi, przy 
innych zaś menażki blaszane W niedzielę odbył 
się w Górkach pogrzeb ofiar niemieckich katów. 
Na uroczystość pogrzebową pizybyli liczni przed­
stawiciele władz, partii politycznych, związków 
zawodowy oraz liczna rzesza okolicznej lud­
ności. 1 » * * » ■* * >

Motocykle: 1947 r. — 8 tys., 1948 r. — 12 tys., 
1949 r. — 18 ty6.

Ponieważ w okresie Planu Trzyletniego — 
jak oświadczył naczelny dyrektor Centr. Zarządu 
Motoryzacji — inż. Blaton — będziemy produ­
kować samochody osobowe, a produkcja samo­
chodów ciężarowych rozpocznie się dopiero 
w 1949 roku, obecnie zwiększyć nasz stan

Bogusław Samborski wysługiwał się Niemcom
W niemieckim filmie „Helmkehr" brali udział Polacy-zdrajcy

Związek Zaw. Artystów Scen Polskich (ZZASP) 
nadsyła nam następujący komunikat:

Dyrekcja „Filmu Polskiego" umożliwiła wła­
dzom Związku Zawodowego Artystów Scen Pol­
skich zapoznanie się z filmem „Heim-kehr" nakrę­
conym w czasie wojny przez propagandę niemie­
cką. Film przedstawia rzekome gnębienie w Pol­
sce kolonistów niemieckich i jest ohydnym pa­
szkwilem przepojonym nienawiścią do Narodu 
i Państwa polskiego.

Niestety, po-kaz filmu ujawnił udział w nim 
kilku aktorów polskich z Bogusławem Sambor­
skim na czele.

W stosunku do aktorów, znajdujących się w

Co słycłiaó w Zakopanem
Ostatnie obfite opady śnieżne w Zakopanem 

stworzyły doskonałe warunki dla narciarstwa i 
turystyki wysokogórskiej. Tereny zjazdowe 
Kasprowego Wierchu, Gubałówki i Antałówki 
przedstawiają najlepsze warunki treningowe, a 
Lipki i Wilcznik zaroiły się od młodzieży.

Tak dogodne warunki śnieżne ściągnęły do 
Zakopanego tłumy publiczności, pragnącej wy­
poczynku w słońcu, śniegu i ciszy górskiej.

Narciarze ćwiczą zawzięcie na długich tara­
sach zjazdowych Hali Gąsienicowej i Gorycz­
kowej oraz zboczach Gubałówki. Koleje lino­
we wykazują niesłabnącą frekwencję przeszło 
1000 osób dziennie na Kasprowym Wierchu i 
około 1600 na Gubałówce.

Z wypraw turystycznych zimowych doskonałe 
wyniki osiągnęła grupa wspinaczkowa w skła­
dzie inż. Mischke, Hajd.ukiewicz, Staczel i Ła­
piński w rejonie Morskiego Oka. Prace tej gru­
py uległy jednak zahamowaniu na skutek zła­
mania ręki przez Hajdukiewicza.

micznego uważa się podawanie na miejscu nie 
tylko dań gorących lub zimnych, lecz również 
wszelkiego rodzaju przekąsek, a nawet artyku­
łów takich, jak chleb, bulki, szynka, kiełbasa oraz 
wszelkich napoi.

Poza tyra przedsiębiorstwa handlowe, posiada­
jące uprawnienia na sklepy spożywcze, owocar­
nie i to. nie mogą posiadać urządzeń, ułatwiają­
cych konsumpcję na miejscu, a więc stolików, 
krzeseł, naczyń kuchennych, talerzy itd. Posia­
danie tego rodzaju sprzętu, nawet w przypadku 
niestwierdzenia konsumpcji na miejscu, pociąga 
za sobą karę grzywny, wynikającą z przepisów 
prawa przemysłowego.

Podając to do wiadomości ogółu Ministerstwo 
jeszcze raz ostrzega wszystkich zainteresowa­
nych, aby we własnym, debrze zrozumiałym in­
teresie wystrzegali się nielegalnego prowadzenia 
przemysłu gastronomicznego i unikali w ten spo­
sób grożących skutków karnych.

ckiego Muzeum Sztuk Pięknych. Biblioteka ta 
jest jedną z najbogatszych bibliotek tego rodzaju 
w całej Polsce. Cenne księgozbiory znalazły po­
mieszczenie w jednym z ocalałych z pożaru 
skrzydeł dawnego muzeum zamkowego. W naj­
bliższej przyszłości wszyscy zainteresowani będą 
mogli korzystać na miejscu z nowo urządzonej 
czytelni.

Nasze osiągnięcia w energetyce
W raku 1946 produkcja elektrowni pod­

ległych Centralnemu Zarządowi Energetyki 
wyniosła 3.138 miliardów kilowatogodzin. 
Zaplanowane było osiągnięcie 3.183 miliar­
dów kilowatogodzin, czyli że p|an wykonano 
w 98,5%. To drobne niedociągnięcie w wy­
konaniu planu spowodowane było głównie 
niskim stanem wód na jesieni, co zmniejszy­
ło produkcję elektrowni wodnych w Rożno­
wie, na Dolnym Śląsku i w kilku innych. 
Wartość energii elektrycznej wyprodukowa­
nej w 1946 r. wynosi 340 milionów złotych 
według cen z 1938 roku. Osiągnięcia ener­
getyki są bardzo poważne tak w odbudowie 
i rozbudowie siłowni, jak i w budowie no­
wych i naprawie starych sieci oraz w elek­
tryfikacji wsi. Na Dolnym Śląsku nadwyż­
kę produkowanej energii elektrycznej eks­
portowaliśmy do Czechosłowacji, co przynio­
sło ok. 1.800 dolarów dochodu.

Przeprowadzono liczne prace, umożliwia­
jące normalne wytwarzanie energii w wielu 
okręgach, np. w Elblągu odbudowano elek­
trownię o mocy 10 tys. kilowatów, całkowi­
cie odbudowano zniszczony turbozespół ele- 

p osiadania możemy jedynie drogą zakupów za 
granicą. Natomiast motocykle wyprodukujemy 
w większej części w fabrykach krajowych.

Tak więc w 1949 r. jeden samochód przy­
padać będzie na około 300 mieszkańców, pod­
czas gdy przęd wojną 1 samochód wypada! na 
ok. 750 mieszkańców.

W. Korycki

kraju, władze ZZASP-u zastosują rygory organi­
zacyjne w postępowaniu weryfikacyjnym.

Bogusław Samborski, przebywającej oć cnie w 
Południowej Ameryce, został uchwałą Zarządu 
Głównego ZZASP skreślony raz na zawsze z listy 
członków Związku za wykonanie w powyższvm 
filmie roli szczególnie uwłaczającej godność? Po­
laka. Członkowie ZZASP-u otrzymali zakaz współ­
pracy z nim w jakiejkolwiek farmie.

Równocześnie Zarząd Główny ZZASP zwrócił 
się za pośrednictwem Ministerstwa Spraw Zagra­
nicznych z apelem do wszystkich polskich pla­
cówek i organizacyj za granicą o wyelimino­
wanie B. Samlmrskiego ze społeczności polskiej 
i poinformowanie wszędzie opinii publicznej 
o właściwej jego postawie w czasie wojny.

Szwajcarski trener P. Z. N. p. Roger Febz 
wyraża się pochlebnie o wynikach kursów nar­
ciarskich Państwowego Urzędu P. W. i W. F„ 
podkreślając zapał i postępy uczestników, któ­
re rokują najlepsze nadzieje rozwojowe dla 
polskiego narciarstwa.

* * *
Kierownictwo Pogotowia Ratunkowego w Za­

kopanem komunikuje; że dyżury Pogotowia Ra­
tunkowego na Kasprowym Wierchu pełni 
dwóch ratowników przez cały dzień od wyjaz­
du pierwszej kolejki, liniowej do zmroku. Po 
zapadnięciu zmroku, jeden z ratowników 
zjeżdża nartostradą przez Halę Gąsienicową, 
drugi nartostradą „Fis" II. przez Goryczkową. 
Narciarze i turyści, którzy ulegliby wypadkom 
po zjeźdizie ratowników dyżurnych, winni wzy­
wać pomocy u stałych dyżurnych pogotowia na 
Kasprowym Wierchu i na Hali Gąsienicowej.

Zawiadowcy schronisk na Kasprowym Wier­
chu, w Dolinie Roztoki, w Morskim Oku, oraz 
w schronisku PTT. na Hali Gąsienicowej, peł­
nią równocześnie funkcję stałych dyżurnych po­
gotowia. Schroniska wyż. wym. posiadają tele­
fony, łączyć należy się przez centralę między­
miastową w Zakopanem Nr 00. Wszyscy ra­
townicy pogotowia udzielają pierwszej pomoc; 
lekarskiej.

♦ » *
Członkowie rzędu i dyplomaci w Zakopanem

W ostatnim czasie bawiło w Zakopanem 
poselstwo szwajcarskie, członkowie ambasady 
angielskiej oraz Stanów Zjednoczonych. Przy­
byli również członkowie ambasady francuskiej, 
francuskich organizacyj młodzieżowych oraz 
przedstawiciele szwedzkiego czerwonego krzy­
ża, szwajcarskiej organizacji pomocy dla Pol­
ski (La donnę suisse) i członkowie węgierskiej 
misji handlowej.

Z członków Rządu bawili w Zakopa­
nem minister zdrowia dr. Litwin z małżonką, 
wiceminister dr. Trojanowski, wiceminister dr. 
Dietrich oraz dyrektor protokołu dyplomatycz­
nego dr. Gubrynowicz z małżonką. •

Płjty pilśniowe, 
nowy arlykuł budowlany
W Czarnej Wodzie pod Starogardem na tere­

nie województwa gdańskiego uruchomiona zo­
stanie pierwsza w Polsce fabryka płyt pilśnio­
wych. Jest to artykuł budowlany na naszym ryn­
ku pTawie nie spotykany. Płyty pilśniowe produ­
kuje się z najgorszych części drewna opałowe­
go. Mają one zastosowanie w budownictwie, mo­
żna je zaprawiać do imitacji marmuru, terrakoty 
itp., używać na podłogi, w przemyśle meblowym, 
do budowy skrzynek radiowych, do izolacji do 
samochodów i samolotów itp.

W kilku wierszach
W- najrozmaitszych miejscach na Śląsku oraz 

na Wawelu odnaleziono ponad 60 cennych obra­
zów, należących przed wojną do Muzeum Woj* 
ska Polskiego w Warszawie. Między innymi od­
naleziono kilka portretów Kościuszki, gen. Hen­
ryka Dąbrowskiego, dzieła Wojciecha Kossaka, 
Suchodolskiego i innych mistrzów. Obrazy po­
wrócą na davzne miejsca.

Polki pracują i studiują. Na podstawie sporzą­
dzonych ostatnio danych statystycznych kobiety 
stanowią obecnie 25 procent ogólnej ilości pra­
cowników, zatrudnionych w naszym przemyśle, 
35 proc, w administracji i 40 proc, studiujących 
na wyższych uczelniach. Są to najwyższe cyfry 
jakie kiedykolwiek w Polsce były notowane.

Szczególnego rodzaju rekord osiągnęło 70 pra­
cowników Spółdzielni Spedycyjno-Przeładunko- 
wej „Bałtyk" w Gdańsku. Zdołali oni na ośmio­
godzinnych zmianach w ciągu jednej doby zała­
dować 2017 ton cementu — zamiast objętych 
umową 800 ton. Dyrekcja Centrali Zbytu Prze­
mysłu Cementowego wyróżniła za to Spółdziel­
nię „Bałtyk." nagrodą pieniężną w wysokości 
50 tysięcy złotych.

W dniu 20 stycznia odbyła się w sali Akademii 
Nauk Politycznych w Warszawie inauguracja ro­
ku akademickiego na Wydziale Dziennikarskim. 
Na pierwszym roku Wydziału ilość kandydatek 
do zawodu dziennikarskiego przewyższa dwu­
krotnie liczbę mężczyzn.

„W Kudowie wybuchł w ub. tygodniu groźny 
pożar w miejscowych łazienkach. W wyniku po­
ważnych szkód łazienki i pijalnie są nieczynne. 
Równocześnie wskutek uszkodzenia przewodów 
zdrojowisko pozbawione jest energii elektrycznej 
i tonie w ciemnościach.

Przy zbiegu ulic Franciszkańskiej, i Nalewek w 
Warszawie grupki ludzi poszukują rzekomych 
skarbów, ukrytych w ziemi przez. Żydów w okre­
sie okupacji. Plotki o zakopanych bogactwach 
głoszą, że już Niemcy wszczęli na tym odcinku 
poszukiwania w czasie okupacji. (p)

W gminie Radziejowice w powiecie grodziskim 
w woj. warszawskim na .strychu bbdynku, w któ­
rym znajduje się lokal Komisji Wyborczej żoł­
nierze znaleźli pięć przeciwczołgowych min nie­
mieckich zainstalowanych tam przez nieznanych 
sprawców. Usunięciem niebezpiecznego sprzętu 
zajął się pirotechnik pułku saperów.

Stolica Kaszub — Kościerzyna obchodziła osta­
tnio rzadki jubileusz 600-lecie istnienia miasta. 
Kaszubi uczcili jubileusz w sposób oryginalny 
i godny największego uznania — wręczyli bo* 
■wiem w tym dniu, ufundowany przez społeczeń­
stwo, sztandar jednostce wojskowej, stacjonują­
cej w mieście oraz nadali honorowe obywatel­
stwo miasta Marszałków: Roli-Zymierskiemu 1 
premierowi Osóbce-Morawskiemu. Na uroczysto­
ściach był obecny przedstawiciel Marszałka Pol­
ski oraz premiera

Port w Gdyni zaciera ślady zniszczeń wojen­
nych. Od kilku dni prowadzi się prace wstępne, 
zmierzające do naprawy zniszczonych nabrzeży 
w basenie jachtowym. Wiosną rozpocznie się bu­
dowa falochronów przy tym basenie.

Pociąg sanitarny Polskiego Czerwonego Krzyża 
nr 1 zabrał z Jaworzna dalszych 500 chorych 
jeńców niemieckich, udając się przez Katowice 
i Nisę do brytyjskiej strefy okupacyjnej Nie­
miec. Pociąg liczył 27 wagonów. W Katowicach 
doczepiono jeszcze jeden wagon z węglem do 
opalania wagonów podczas drogi oraz dwa wa­
gony sprzętu sanitarnego Naszych jeńców Niem­
cy w taki sposób nie wieźli, a na dodatek będzie 
bardzo ciekawe usłyszeć jak nas za to jeszcze 
oczernią.

Uchwałą Powiatowej Rady Narodowej wieś 
Brzostów w powiecib głogowskim przeznaczona 
została na wieś wzorową. Z wiosną przystąpi 
się do prac nad odnowieniem budynków i otwar­
ciem wylęgarni drobiu oraz hodowli stadników.

przeprowadzono linię Gdańsk — Elbląg i 
Gdańsk — Gdynia. Elektryfikacja wsi prze­
prowadzona została w rozmiarach, które by­
ły nie do pomyślenia w stosunkach przed­
wojennych. Zelektryfikowano na ziemiach 
dawnych 480 wsi, a wiele ośrodków przygo­
towano do elektryfikacji. Zagadnienie elek- 
tyfikacji wsi zostało postawione w rzę­
dzie pierwszoplanowych zadań państwo­
wych.

W trosce o zapewnienie dostatecznych 
kadr fachowców tego poważnego i trudnego 
zawodu, Centralny Zarząd Energetyki uru­
chomił kilka szkół, m. in. w Nisie duży ośro­
dek szkolenia zawodowego obliczony na 1200 
uczniów, ponadto szereg ośrodków szkole­
niowych przy Zjednoczeniach. W sumie 
przewiduje się wyszkolenie w ciągu trzech 
lat 19 tys. fachowców. Wyniki prac za rok 
ubiegły — wobec ogromu zniszczeń i trud­
ności w uzyskaniu części zamiennych oraz 
materiałów pomocniczych — należy uznać 
za bardzo dobre i dające gwarancję, że ener-

’ a wy’ r'na zadanie zakreślone jej 3-let- 
cT ’ / g 'podarczej. (MW)
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Czy na Marsie żyjq istoty ludzkie?
Komunikat amerykańskiego

w Mount Wilson (St. Zjed.). _ __ ,___„
znakach świetlnych dawanych ziemi z Marsa, 
zainteresował ni© tylko uczonych, ale najszersze 
koła społeczeństwa. Pytanie: — Czy żyją ro­
zumne istoty na innych planetach oprócz zie­
mi? — spędza sen niejednemu astronomowi.

•Chcąc się bliżej zapoznać z ciekawym sąsia-

obserwatorium 
o tajemniczych

dem naszej kuli ziemskiej w wszechświecie — 
warto będzie podać pewne dane o warunkach, 
jakie panują na tej planecie. Według Francuza 
Teofila Moreux oraz Szweda, Svante Arrheniu- 
sa Mars zwolna zbliża się ku śmierci. Doszedł 
on już do stanu pośredniego między stanem 
Ziemi, a stanem martwnego już Księżyca.

Mars jest starszy od Ziemi. Nie ma na nim 
raoMnoMn

Zbyt często słyszy się obecnie o lotach strato­
sferycznych aby nie zaciekawiło nas, czym wła­
ściwie jest stratosfera. Odkryta w pierwszych la­
tach XX wieku interesuje ona mocno zarówno 
uczonych jak i lotników.

Dawniej sądzono, że wskutek rozszerzenia po­
wietrza, temperatura już ną wysokości 45 km 
spada prawie do 273 stopni. Okazało się jednak, 
że przypuszczenie jest z gruntu błędne. Powyżej 
11 km (nad zwrotnikami 17) utrzymuje się tem­
peratura —55 stopni, a nawet, zamiast spadać, 
wzrasta nieco i na wysokości 25—30 km wy­
nosi —45 stopni.

Te piętra termiczne rozdzielono na troposferę 
i stratosferę. Troposfera sięga do 11 km i odzna­
cza się tym że zachodzi w niej stopniowy spadek 
temperatury posuwając się od powierzchni zie­
mi ku górnym granicom troposfery. Poza tym 

. ona tylko zawiera parę wodną i chmury. Nato­
miast stratosfera ma stałą prawie temperaturę 
i jest zupełnie pozbawiona pary wodnej, chmur 
i prądów pionowych powietrza.

Lotnik uniósłszy się ponad troposferę, widzi 
zakrzywiony kulisto mleczny horyzont troposfery. 
Jest to granica nie między ziemią a niebem, lecz 
między górną warstwą troposfery a niebem. W 
stratosferze panuje wieczna pogoda. Wskutek 
rozszerzenia powietrza światło słoneczne nie,roz­
prasza się i niebo ma barwę prawie czarną. Pier­
wszy lot do stratosfery podjęto w 1901 r. Udział 
w nim brał Polak Artus Bergen. Osiągnięto wów­
czas wysokość 10,8 km, a więc prawie granicę 
troposfery. Samą stratosferę zdobyto dopiero w 
1931 roku. Balon stratosferyczny Picarda wzniósł 
się wówczas na 16 km wzwyż. Wielkie zasługi 
na tym polu położyli badacze sowieccy. Proko­
fiew osiągnął w 1933 roku na balonie „USSR“ 
19 km. .W rok później „Ossoawiachim USSR" 
znalazł się 22 km ponad ziemią. Lot ten skończył 
■się jednak nieszczęśliwie. W czasie opadania 
urwała się gondola, grzebiąc całą załogę. Należy 
zaznaczyć, że rekord wysokości stratosferyczne] 
należy do Andersena, który wzniósł się. w 1935 
roku na wysokości 24 kilometrów. J. L.

mórz. Dawno już wyparowały. Na ich miejscu 
rozciągają się szerokie równiny. Kanały zaś, 
widziane przez lunety specjalne — to wielkie 
doliny, najprawdopodobniej porosłe karłowatą 
roślinnością. Na biegunie południowym czy 
północnym w razie nocy biegunowej, która trwa 
dłużej niż na biegunach naszej Ziemi, gromadzą 
się białe plamy. Jest to śnieg, który w czasie 
wiosny czyli dnia biegunowego szybko topnieje 
tworząc ciemne masy wód. Chmury wytworzone 
w tym czasie z wiatrem pędzą ku równikowi, 
zraszając skorupę Marsa. Dnie w strefach u- 
miarkowanych Marsa jak i w 6trefie równiko­
wej 6ą ciemne, temperatura nocy biegunowych 
dochodzi do 100° poniżej zera. Ciśnienie atmo­
sferyczne na Marsie jest równe ciśnieniu atmo­
sfery Ziemi na wysokości 16 km. n. p. m.

W tych warunkach mało prawdopodobne jest, 
by na Marsie istniały istoty ludzkie podobne 
mieszkańcom naszej planety. Skoro przez szkła 
wielkich obserwatoriów astronomicznych widzi­
my zielone kotliny wyraźnie odróżniające się 
od różowych pustynnych równin, możemy śmia­
ło przypuszczać, że jest to roślinność. Lecz czy 
istnieje tam świat zwierzęcy i świat istot ro­
zumnych, ni© możemy ani zaprzeczyć, ani twier­
dzić. Może kiedyś bardziej precyzyjne lunety 
obserwatoryjne wyjaśnią nam i rozwiążą za­
gadkę bytu na naszym sąsiedzie. (jp)

Z sali odczytowej

............... ...........................

Produkcja „sztucznego mięsa** z melasy
Ostatni numer „Gazety Cukrowniczej" zamie­

szcza artykuł prof. dr T. Olbrychta z Uniwersy­
tetu Wrocławskiego o wyrobie sztucznego mię­
sa z melasy, która jak wiadomo, jest produktem 
odpadkowym, powstającym przy fabrykacji 
cukru.

Prof. Olbrycht podaje sposób otrzymywania 
z melasy nowego taniego pokarmu dla ludzi i 
paszy dla zwierząt, bogatego w białko i wita­
miny — który nazywa sztucznym mięsem. Ten 
nowy produkt zawiera w 6tanie suchym około 
.50% łatwo przyswajalnego białka, witaminy gru­
py B, sole mineralne, 2,5% tłuszczu, i 5% wody, 
Produkt ten w postaci drożdży jadalnych, prze­
chowuje się łatwo, posiada formę płatków, lub 
proszku po zmieleniu, jest barwy jasno-żółtej o 
smaku orzechowo-mięsnym.

Sposób użycia nowych drożdży, jako pokar­
mu dla ludzi jest różny. „Mięso sztuczne" łat 
wo miesza się z wodą, z mlekiem, z rosołem i

wszelkimi zupami. Zmieszane z ciastem, daje 
pieczywo bogate w białko. Zmieszane z kapustą, 
ziemniakami lub innymi jarzynami, daje smacz­
ny i pożywny pokarm, zastępujący mięso, dziś 
znacznie droższe od suszonych drożdży. Istnie­
je już obecnie cały szereg wypróbowanych prze­
pisów kulinarnych na przyrządzanie potraw ze 
„sztucznego mięsa".

„Sztuczne mięso" znalazło już także zastoso­
wanie w lecznictwie, dzięki zawartości tak 
ęennych witamin jak: aneuryn, riboflavin, kwas 
nikotynowy. Jako środek leczniczy wykazało 
swą wartość sztuczne mięso w przypadkach 
niedoboru witaminy B u dzieci, w leczeniu żół­
taczki i pewnych form anemii.

Dzięki niskim kosztom produkcji drożdży ja­
dalnych, można je stosować również jako cen-' 
ną’paszę treściwą dla zwierząt szczególnie dla 
bydła mlecznego.

Tybetańskie proroctwo
Prasa amerykańska i angielska rozpisuje się 

ostatnio szeroko na temat indyjskiego proroctwa 
z 1890 r., z którego wynika, że ludzkość stoi przed 
długotrwałym okresem pokoju. Proroctwo to cy­
towane jest według trzytomowych wspomnień 
znanego pisarza i znawcy Azji dr. N. Ossendow- 
skiego. Podczas swego pobytu w Mongolii do­
stąpił on rzadkiego zaszczytu poznania Hutuktu 
z Narabantchi, „wcielonego boga“, jednego z naj­
wyższych kapłanów Dala.i-Lamy; Hutuktu udzie­
lił dr. Ossendowskiemu dostępu do klasztoru w 
Narabantchi, gdzie przechowywana jest od 1890 r. 
taka oto przepowiednia:

„I zapomną ludzie o swej duszy i zaspakajać 
będą jedynie swe cielesne żądze. Grzech rozpusty 
zapanuje nad światem i walki straszliwe toczyć 
będą ludy. Drogi świata zapełnią się wędrowni­
kami, a najpiękniejsze miasta strawi ogień. Po­
wstanie ojciec przeciw synowi, brat przeciw bra­
tu, matka przeciw córce... Wiara i miłość znikną, 
a ziemia opustoszeje. Bóg się od niej odwróci,

a śmierć i noc ją ogarnie. Na poiach i dnach mor­
skich wałęsać się będą kości ludzkie... W pięć- i 
dziesiątym roku wystąpią na arenę dziejów trzy j 
wielkie mocarstwa i zaprowadzą pokój na siedem- : 
dziesiąt jeden lat. A -wtedy nastąpi wielka od- ■ 
miana i człowiek będzie musiał wybierać między 
dobrem a złem. Jeśli dobro wybierze — szczęście 
i miłość zstąpią na ziemię, jeśli zło zwycięży — 
dni ludzkości będą policzone. Noc zapanuje na 
lat 18, a gdy nadejdzie świt ziemia będzie pusta. 
Ale dobro nad złem zapanuje, jeśli ludy będą się 
miłować i żyć w zgodzie..."

Proroctwa mają to do siebie, że pozwalają się 
dość dowolnie komentować, ale kto chciałby po­
wyższą przepowiednię wziąć dosłownie — łatwo 
dostrzeże^ że mamy zapewniony pokój do roku 
2011. Dopiero wtedy zawiśnie nad ludzkością nie­
bezpieczeństwo straszliwej wojny. Ufajmy że na 
przekór tym, którzy oczekują rychło „trzeciej 
wojny" przepowiednia z Narabantchi ziści się.

(Szym)

j Dziennik Gospodarczy
0 jedyne W Polsce pismo codzienne, poświę- 
Icone sprawom gospodarczym.

informuje i uczy
przemysł, handel, rzemiosło,

1 jest pomostem
® między gospodarką państwową, spółdziel­

czą i prywatną, 
przynosi codziennie 
wszechstronne informacje ze wszystkich 
dziedzin życia gospodarczego—najbardziej 
fachową ocenę zagadnień ekonomicznych — 
notowania giełd i notowania cen wolnego 
rynku z całego kraju — dekrety, zarządze­
nia i okólniki władz — bibliografię gospo­
darczą itp.

Dlatego Dziennik Gospodarczy 
jest niezbędnym dla każdego prze­
mysłowca, kopca i rzemieślnika.

„ Prenumerata miesięczna wynosi żł 120,— 
H z dostawą do domu.
S Oddział na Wielkopolską«
B Poznań, ul. Matejki 54, m. 9. — Teł. 66-72. 
« 4740

Pomiędzy dwoma oceanami
Środowy odczyt „Czytelnika" wygłoszony przez 

znanego dziennikarza i literata Eugeniusza Zyto- 
mirskiego, zawierający jego impresje z podróży 
po Stanach Zjednoczonych, jest drugim z rzędu 
z cyklu zapowiedzianych. Tytuł tego odczytu ra­
czej powinien brzmieć: „Autobusem na przełaj 
przez Ameiykę". Prelegent chcąc poznać kraj, 
wybrał się w podróż samochodem, wyruszywszy 
z Nowego Jorku poprzez cały kraj do Kalifornii. 
Dzięki sugestywności stylu prelegenta nawiązał 
on z łatwością łączność ze słuchaczami, przed 
którymi jak z okna tegoż autobusu przesuwał się 
barwną wstęgą film z tej amerykańskiej podróży. 
Autor niezwykle intensywnie przeżywa wrażenia 
i podaje je w formie barwnej malując obrazy 
pełne uroku i poezji.

Jakże plastyczny mieliśmy obraz Chicago — 
jak ciekawą charakterystykę tego miasta. Były 
chwile, że zdawało się nam, iż razem z autorem 
przemierzamy ulice tego miasta dysproporcyj. Ze 
smutkiem dowiedzieliśmy się o młodym pokole­
niu tamtejszych Polaków, którzy wynarodowiają 
się i wypierają polskości. Mówca prowadzi nas 
dalej poprzez Nebrascę, Missouri, Ohama, Wyo- 
ming na „dziki zachód", każę nam podziwiać Na­
rodowy Park w Yellostown Porywa nas pełne 
poezji opowiadanie o górach stanu Iova i Utah, 
górach pełnych majestatu i uroku pierwotności. 
Docieramy do Salt Lakę City, miasta Mormonów, 
przykładu wytrwałości i ofiarności ludzkiej po- 
konywującej największe nawet przeszkody. 
Stamtąd przez Newadę, krainę srebra, miasto 
Reno — raj szulerów i rozwodników, po prze­
byciu gór Sierra Nevada wprowadza nas autor 
do Kalifornii, której ciekawostkom i charaktery­
styce poświęcony będzie ostatni z cyklu trzeci 
odczyt specjalnie. Dotarłszy do brzegów Oceanu 
Spokojnego, zawracamy mijając po drodze ko­
palnie nafty, luksusowe plaże i letniska miliar­
derów, by poprzez amerykańską Saharę, Arizonę, 
pełne tajemnic Mexico„ malownicze Texas i Oklo- 
hamę dotrzeć do Missouri...

Opowiadanie autora o Arizonie jest szczególnie 
piękne i porywające. Mówca wytwarza nastroje 
przesycone poezją i urokiem przyrody.

Dotychczasowi słuchacze dwóch poprzednich 
odczytów czekamy z niecierpliwością na trzeci 
opisujący Kalifornię, krainę filmu, słońca i do­
statku.
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Prelegent swe amerykańskie impresje, nie po­
zbawione aspektów: społecznego, politycznego 
i ekonomicznego winien wydać w książce, celem 
udostępnienia tych niezwykle ciekawych spo­
strzeżeń szerokim rzeszom czytelników, od prze­
szło sześciu lat pozbawionym największej przy­
jemności — podróżowania.

Książka taka wzbogaciłaby istotnie naszą lite­
raturę podróżniczą swymi artystycznymi, malar- 
sko-poetycznymi walorami. A. Kiciński

Ye soorSu
Dlaczego o tej samej godzinie? 

Dwie ciekawe imprezy 
sportowe w niedzielę

Jak już donosiliśmy, jutro, w niedzielę od­
będą się dwie ciekawe imprezy sportowe:

1. Międzyokręgowe zawody pływackie Po­
znań — Śląsk w krytej pływalni miejskiej przy 
ul. Wronieckiej, oraz zawody bokserski© o dru­
żynowe mistrzostwo Polski pomiędzy R. K. S. 
„Batory" (Chorzów) a poznańską ósemką H.C.P. 
w stołówce Cegielskiego. Niestety dwie te im­
prezy odbędą się o tej samej godzinie tj. o 17-tej.

Rozumiemy pływaków, którzy ze względu na 
walne zebranie w godzinach przed południowych 
— nie mogą przełożyć godziny rozpoczęcia za­
wodów. Dlaczego jednak nie weszli w porozu­
mienie z bokserami, którzy mogliby wcześniej 
rozpocząć swe zawody? W sezonie zimowym 
mamy mało imprez i dlatego tym łatwiej jest 
ustalić godziny imprez tak, by dać publiczności 
możność obejrzenia tak jednych jak i drugich 
zawodów. _____________

KO A! U N m A TY SPORTOWE
Sejmik pływaków

Jutro, w niedzielę w pierwszym terminie o godz. 
10-tej, w drugim o 10.30 odbędzie się Walne Zebranie 
Polskiego Związku Pływackiego w lokalu restauracji 
Nurkowsklego, przy ul. Sew. Mielżyńsklego 23.

Zebranie Kolejowego K. S.
Również jutro, o godz. 15-tej zbiorze się poznański 

Kolejowy K. S. w stołówce przy ul. Kolejowej 4a.

3)
Czyżby marzenie nabrało realnych kształ­

tów? Słyszy, naprawdę słyszy... Czyjeś kro­
ki na schodach, ktoś nieśmiało naciska 
dzwonek...

— Halucynacja — Marta czuje, jak kro­
ple zimnego potu występują jej na czoło i 
żelazna obręcz strachu chwyta łopoczące ser­
ce.— Zwariowałam — szepczą zbielałe wargi.

Znowu dzwonek. Tym razem dzwonek 
dłuższy, śmielszy, energiczniejszy, wrywa się 
w senną ciszę samotnego mieszkania.

— Kto tam? — pyta Marta, choć wie, źe 
tym gościem o tak spóźnionej porze, może 
być tylko Jacek.

— Depesza. Proszę otworzyć! — wdzierają 
się przez drzwi niecierpliwe słowa.

Zanim otworzyła drzwi, zanim rozerwała 
depeszę i przeczytała ją, wiedziała, na pewno 
wiedziała, że depesza może być tylko od 
Jacka. Że serce jej nie omyliło się. Bo omy­
lić się nie mogło.

„Telegrafuj adres Jacek" — odczytała z 
trudem.

Depesza nadana była z Londynu.
Zapaliła wszystkie lampy. Wczytywała się 

w każde słowo, w każdą literę. Starała się 
uchwycić ukrytą w nich treść, ukrytą i nie­
zrozumiałą dla wszystkich, prócz niej jednej.

Powoli przyszło na nią ukojenie. Spłynął 
dawno nieznany spokój. A więc Jacek źyje: 
A jeśli żyje, znaczy, źe wróci! Nie na próżno 
czekała prawie siedem lat.

Podeązła do lustra i uśmiechnęła się sama 
d.o siebie. Była szczęśliwa. Po raz pierwszy

od chwili rozstania. Szczęściem bez granic. I 
Choiało się aż krzyczeć z tego szczęścia, I 
które rozsadzało czaszkę. Samotność zaczęła 
ciążyć. Móc podzielić się z kimś drugim 
tą cudowną wiadomością. Jaka szkoda, źe 
tak późno! Pobiegłaby do Janki... Więc cho­
ciażby z mało znajomą osobą, z jedną z są­
siadek, wszystko jedno, z kim,..

Raz jeszcze przeczytała depeszę: „Telegra­
fuj adres Jacek". Depeszował widocznie na 
wszelki wypadek. Nie wiedział przecież, czy 
Marta źyje, czy dom nie został spalony...

„Telegrafuj adres Jacek". Ale czemu nie 
dodał jeszcze jednego, tak upragnionego sło­
wa „wracam" i dlaczego dopiero dzisiaj, w 
rok prawie po skończonej wojnie...

Było jeszcze jedno pytanie, którego, nie 
miała odwagi zadać sobie nawet w ciszy sa­
motności. Tylko podświadomie nurtowała 
myśl, uparte, nieznośne pytanie, chociaż bro­
niło się przed nimi nowopowstałe szczęście.

— Czemu w depeszy nie było tego upra­
gnionego słowa „kocham"?...

— Staję się zbyt wymagająca — żartowa­
ła po chwili sama z siebie. — Jak to tatuś 
powtarzał: „Daj kurze grzędę"...

Odegnała natrętną myśl. Tym razem sku­
tecznie i nucąc strzępy jakiejś bezmyślnej

piosenki, zbiegła na trzecie piętro do mało 
znanych Maciążków,

Przeżywała przedwiośnie szczęścia,

ROZDZIAŁ II, 
Powiew młodości.

— Tatusiu, jakiś tam ktoś przyszedł do 
ciebie,

— Nie mówi się „jakiś tam ktoś", Rysiu 
— poprawił surowo pan Maciążek, odkła­
dając gazetę. — Trzeba powiedzieć grzecz­
nie: — przyszedł jakiś pan, albo jakiś męż­
czyzna.

— To nie jest żaden pan, ani żaden męż­
czyzna — odburknął dwunastoletni Ryś, 
wzruszając ramionami.

Pan Maciążek podniósł się z krzesła, zdjął 
okulary, schował je troskliwie do futerału, 
obciągnął spodnie i spokojnie, nie spiesząc 
się, jak to było w jego zwyczaju, wyszedł do 
przedpokoju. Jeden rzut oka na stojącą koło 
drzwi postać i... doprawdy Ryś miał słusz­
ność.

Trudno się było rzeczywiście zorientować 
w płci człowieka, który z zabandażowanym 
czołem, w długim, niemal do kostek sięgają­
cym palcie, stał nieruchomo, trzymając w rę- 
ku jakieś niewielkie zawiniątko.

— Pan,,, przepraszam.,, pan Maciążek? 
Stefan Maciążek? — spytał nerwowo nie- 
znaj omy.

— Tak. To ja. Czy mogę wiedzieć, w ja­
kiej sprawie pan do mnie przyszedł? Bo w 
moim prywatnym mieszkaniu nie przyjmuję 
zazwyczaj interesantów i do tego o tak póź­
nej porze — odparł grzecznie, lecz chłodno 
Stefan Maciążek,

— Stef! Nie poznajesz mnie?
Coś w tym głosie było znajomego. Ode­

zwały się jakieś słyszane niegdyś akcenty, 
budzące niejasne wspomnienia... Powiew 
pierwszej‘młodości,,. Tylko, że w żaden spo­
sób nie można ich było skojarzyć z tym czło­
wiekiem.

— Doprawdy, bardzo mi przykro, ale rze­
czywiście nie pamiętam,,. Nie mogę sobie 
przypomnieć...

— Więc naprawdę tak się zmieniłem? Zre­
sztą nic dziwnego,,. — w głosie nieznajome­
go czuć było zmęczenie. — Jestem Paweł 
Barski.

— Paweł,..
Maciążek przetarł czoło wierzchem dłoni. 

Paweł Barski. Kolega ze studenckiej ławy, 
wyrocznia szyku, dobrego tonu, elegancji i 
wytworności. Kochały się w nim wszystkie 
koleżanki. Podziwiali i zazdrościli koledzy. 
Był zdolny, śmiały i miał niezwykłe szczę­
ście. Wszystko mu się w życiu udawało. Gdy 
on, Maciążek, ślęczał nad skryptami cale 
noce, Barski tańczył lub ściskał w ramionach 
kobiety.

(Ciąg dalszy nastąpi)

i
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Sobota, dnia 25 stycznia 1947 
Nawrócenie św. Pawła

£łon^schodzi godz. 7.46; zachodzi godz. 16.24
. 19.44Księżyc wschodzi godz. 9.37; zacS godz.

Niedziela, dnia 26 stycznia 1947
, Polikarpa

Słonce wschodzi godz. 7.45; zachodzi godz 
Księżyc wschodzi godz, 9.53; zachodzi godz. 1626

20.59

Komunikat lodowy
Grubość pokrywy lodowej wynosiła w dniu 

24 bm w cm na Warcie: koło Konina - 29 cm 
koło Poznania od 20-40 cm, koło Gorzowa - 
40 cm na Noteci koło Czarnkowa — 26 cm na 
kanale bydgoskim od 26—50 cm

Lody wszędzie stoją. Temperatura wody ciaale 
utrzymuje się na 0—0,0 stopni C.

SZTANDARY
Chorągwie - Paramenta kościelne
wykonuje jedyna fachowa na miejscu iirma

JOZEF ŁUWIŃSK!
Poznań, W. Garbary 20 (dawniej 45), tel. 39-05
Liczne uznania za pracę

4193

Posiedzenie Pcw. Rady Narodowej
Następne posiedzenie Powiatowej Rady Naro­

dowej odbędzie się w środę, dnia 29 bm. o godz 
10-tej w sali posiedzeń Powiatowej Rady Narodo­
wej w Poznaniu, Wały Leszczyńskiego 10.

Zamknięcie ulicy Ratuszowej
W związku z pracami budowlanymi przy No­

wym i Starym Ratuszu na mocy zarządzenia Na­
czelnika Wydziału Zarządu Miejskiego zamyka 
się na czas nieograniczony ul. Ratuszową dla ru­
chu kołowego i pieszego.

. Żelazne dyżury szpitali
W okresie od 25 stycznia do 1 lutego br. peł­

nią nocne dyżury apteki —»dla Łazarza i Górczy- 
na — apteka Matejki, ul. Matejki 1, dla Jeżyc 
i Sołacza — apteka na Sołaczu, ul. Mazowiecka 
12, dla Wildy -i Dębca — apteka „Fortuna", ul 
Daszyńskiego 96 dla Śródmieścia — apteka Kie- 
rzyńskiego, ul. Mielżyńskiego 12 i apteka Ducz- 
kowskiego al. Marcinkowskiego, dla Sródki— 
Głównej apteka przy Grobli, Wielkie Garbary 41.

Repatrianci i dzieci przedmiotem troski MKOS-u
(sp) Przez punkt odżywczy Miejskiego Komi­

tetu Opiek: Społecznej na Dworcu Głównym od 
dnia 11—20 bm. przeszło 5 410 osób. Osoby te 
zaopatrzono w tym czasie w 1740 porcji śniadań, 
2845 porcji obiadów, 2210* porcji kolacyj, J3 200 
litrów kawy, 525 kg chleba.CELULOID,

kupuj* każdą ilość

KOMUNIKATY
Wielką Zabawę Karnawałową urządza Sekcja Aka­

demicka Związku b. Więźniów Politycznych, nad 
którą raczył objąć protektorat wojewoda poznański 
Stefan Brzeziński. Zabawa odbędzie się w niedzielę, 
dnia 26 bm., w auli Uniwersytetu Poznańskiego.

Karty wstępu nabywać można w Sekretariacie Ko­
la Zw. b. Więźn. Polit,, Al. Marcinkowskiego 20.

4960
Członkowie chóru kościoła garnizonowego 

sprzed 1939 r. oraz inmi, którzy pragnęliby śpie­
wać w męskim chórze garnizonowym proszeni są 
o zgłoszenie 6ię u dyrygenta chóru kościoła gar­
nizonowego (ul. Szamarzewskiego 3). Zapisy co­
dziennie od godz. 19—20,30.

Związek Emerytów Państwowych Wdów i Sie­
rot podaje do wiadomości, że celem ogólnego ze­
brania, zwołanego na dzień 26 bm. godz. 11 w 
auli Akademii Handlowej, jest założenie spół­
dzielni Związku. Przybycie członków obowiąz­
kowe.

Zarząd Robotniczego Tow. Przyjaciół Dzieci 
Oddział w Poznaniu składa serdeczne podzięko­
wanie pracownikom: Państwowych Zakładów 
Umundurowania, Miejskich Zakładów Siły, Świa­
tła i Wody, uczniom Szkoły Przemysłowej przy 
Zakładach H. Cegielski, członkiniom Sekcji Ko­
biet Polskiej Partii Socjalistycznej i Polskiej 
Partii Robotniczej za wzięcie udziału w zbiórce 
ulicznej w dniu 12 bm. na cele pomocy dzieciom 
pozostającym pod opieką RTPD. W czasie zbiórki 
zebrano ogółem 42 152 zł.

Zebrania w dniu 26 bm.
Kat. Stów. Młodzieży Męskiej Oddział Poznań, św. 

Michał podaje do wiadomości wszystkim swoim człon­
kom, kandydatom oraz seniorom, że walne zebranie 
odbędzie się jutro o godz. 17 w salce przy ul. Ma­
tejki 42.

Zarząd Koła śpiewu „Harfa” w Poznaniu donosi 
swoim członkom i sympatykom, że jutro o godz. 11-tej 
przed południem w szkole przy ul. Kosynlerskiej u- 
rządza Roczne Walne Zebranie. Na porządku obrad 
wybór nowego zarządu.

Zarząd Związku Hodowców Gołębi Pocztowych III1 
Poznań, zwołuje na Jutro o godz. 10 zebranie plenarne 
w sali przy ul. Rolnej 2. Przybycie wszystkich człon­
ków obowiązkowe.

Komitet Dzielnicowy PPR Poznań śródmieście urzą­
dza w niedzielę 26 bm. o godz. 17 w sali Cechowej, 
ul. Masztalarska 8 uroczystość odsłonięcia sztandaru, 
na którą zaprasza członków 1 sympatyków.

Wykład publiczny n. t. „Elementy kultury narodo­
wej” wygłosi w poniedziałek, 27 bm. o godz. 17 w 
Uniwersytecie Powszechnym, ul. Berwińskiego 2 — 
prof. Uniwersytetu Poznańskiego dr Roman Pollak.

Zrzeszenie Przedsiębiorców Przewozowych w Po­
znaniu — godz. 10-ta w lokalu ob. Zielińskiego, ul. 
Rolna.

Przez Stację Opieki nad Matką i Dzieckiem w 
czasie od 11—20 bm. przeszło 441 dzieci do lat 2, 
oraz 168 dzieci starszych, którym wydano: 300 
Itr. nfeka pełnego, 67 puszek jarzynki UNRRA, 
15 kg keksów, 3,4 kg cukru, 2 kg mąki pszennej. 
3,6 kg marmolady, 1,3 kg ryżu.

galalit, kawałki szyb lotniczych, pudełka 
akumulatorowe, wszelką masę 
GEMPEL, Łódź, ul. M. Stalina 9. m. 7.

Poranek literacki w małej auli U. P.
„Caritas Academica" urządza w niedzielę, dnia 

26 bm. o godz. 11 w małej auli Uniwersytetu Po­
znańskiego „Poranek literacki' poświęcony twór­
czości Cz. Miłosza,

Na program złoży się prelekcja o twórczości 
poety i recytacja jego utworów w wykonaniu 
koleżanek-laureatek Akademickiego Turnieju Ży­
wego Słowa.

Program audycyj radiowych na niedzielę, 26 bm.
6.57 Sygnał czasu, audycja na „Dzień dobry” i kalen­

darz historyczny; 7.05 Muzyka; 8.00 Dziennik poranny; 
8.20 Program na dzień bieżący; 8.25 Wiadomości bie­
żące; 8.30 Koncert życzeń; 8.55 Pogadanka Łódzkiej 
Rodziny Radiowej; 9.00 Nabożeństwo; 10.00 Audycja 
regionalna z Łagiewnik; 10.45 Kolędy 1 pastorałki (z 
komentarzem). Wykonawcy: Chór „Echo” pod dyr. dra 
Jerzego Młodziejowskiego, Bogna Mllska-Szechtlowa 
(sopran), Janusz Kowalski (akompaniament); W prze­
rwie o 11.00—11.05 Chwila poezji, wiersze Czesława Mi­
łosza; 11.35 Gawędę z dziećmi prowadzi Jadwiga Na- 
warska; 11.57 Sygnał czasu 1 hejnał z wieży mariackiej 
w Krakowie; 12.05 Poranek symfoniczny; 13.30 Niemcy 
po wojnie; 13.40 Audycja słowno-muzyczna.dla świetlic 
wiejskich; 14.25 Recenzje; 14.35 Chwilka Biura Studiów;
14.40 Teatr Wyobraźni: „Demon” Michała Lermonto­
wa w przekładzie i radiofońizacji Eugeniusza Horskie- 
go; 15.20 Koncert rylskiej Kapeli Ludowej pod dyr. 
Feliksa Dzierżanowskiego z udziałem Jerzego Golfer- 
ta (piosenki); 16.00 słuchowisko dla dzieci starszych pt. 
„Ania w szkole" (II część) według powieści Maud 
Montgomery; 16.25 Nadprogram; 16.30 Audycja dla wsi: 
a) pogadanka pt. Preliminarz paszy przy tuczeniu 
trzody chlewnej" wygł. lnż. K. Jankiewicz; b) muzyka 
dla wsi (płyty); 16.55 Pomoc Zimowa; 17.00 Podwie­
czorek przy mikrofonie; 18.15 5 minut poezji; 18.20 
Audycja wojskowa; 18.50 Z życia kulturalnego; 19.05 
Uśmiech 1 piosenka — „Na morskiej fali"; 19.30 Prze­
gląd tygodnia: Komentarz wydarzeń zagranicznych;
19.40 Aktualności dźwiękowe; 19.57 Sygnał czasu; 20.00 
Dziennik wieczorny; 20.25 Koncert solistów. Wykona­
wcy; Stefan Rachoń (skrzypce) i Tomasz Dąbrowski 
(śpiew).'Przy fortepianie prof. Jerzy Lefeld; 21.05 Cie­
kawostki literackie; 21.15 „U naszych przyjaciół" — 
audycja słowno-muzyczna; 21.45 Audycja rozrywkowa; 
22.00 Kwadrans prozy; 22.15 Program ogólnopolski na 
jutro; 22.22 Program lokalny na jutro; 22.25 Wiadomości 
sportowe; 22.30 Koncert Orkiestry Tanecznej P. R. 
pod dyr. Jana Cajnera; 23.10 Ostatnie wiadomości 
dziennika radiowego; 23.30 Radziecka muzyka taneczna 
(płyty); 23.55 Streszczenie ważniejszych wiadomości 
dziennika wieczornego i zakończenie programu.

Związek Ociemniałych Żołnierzy w Poznaniu 
składa podziękowanie tym wszystkim firmom i 
ofiarodawcom, którzy przez złożenie datków pie­
niężnych i w naturze przyczynili się do uświe­
tnienia Gwiazdki ociemniałym żołnierzom.

i kuta
Sobota, 25 stycznia 1947

Teatr Wielki: dziś, godz. 19-ta „Rigoletto", jutro, 
godz. 15-ta — „Kraina uśmiechu”, godz. 19-ta —
,.Harnasie" i „Cagliostro".

Państw. Teatr Polski: dziŁ 1 jutro, godz. 19-ta — 
,.Rewizor", Jutro, godz. 15,3fi— „Szczeniaki".

Teatr Nowy: 'dziś, godz. 19-ta i Jutro, godz. 16-ta 
i 19-ta — „Pygmalion".

Teatr Komedia Muzyczna: dziś, godz. 19,30 1 jutro 
godz. 16,30 i 19,30 — „Ciotka Karola".

Teatr Aktora i Lalki (św. Marcin 8): dziś, godz. 
18-ta i jutro, godz. 15-ta i 18-ta — „Bajki w Betlejem".

W kinach poznańskich:
Apollo: godz. 16, 18 i 20-ta — „Wielki walc";

Bałtyk: godz. 15, 17,30 i 20-ta *— „Zakazane piosenki"; 
Muza: godz. 16, 18 i 20-ta — „Klatka słowicza"; Rial- 
to: godz. 16, 18 i 20-ta — „Gunga Din"; Warta: godz. 
16, 18 i 20-ta — „15-letni kapitan"; Kino Oświatowe 
TUR: godz. 17 — „Co kraj, to obyczaj".

Wznowienie „Rigoletta“
Dziś wraca na afisz po raz pierwszy w sezonie me­

lodyjna opera Verdiego „Rigoletto" w wybornej ob­
sadzie śpiewaczej.

W niedzielę wieczorem najnowszy sukces reper­
tuaru widowisko baletowe z „Harnasiami" Szyma­
nowskiego 1 „Cagliostro w Warszawie" Maklakiewi- 
cza. Po południu egzotyczna operetka Lehara „Kra­
ina uśmiechu".

W dolskim — „Rewizor*
Arcydzieło literatury rosyjskiej „Rewizor" M. Go­

gola. Powodzenie dotychczasowe sztuki mówi naj­
bardziej przekonywująco, że utwór nie stracił nic ze 
swych wielkich walorów.

„Pygmalion" w Nowym
Codziennie o godz. 19-ej świetna sztuka Bernarda 

Shawa „Pygmalion", łącząca szczęśliwie dowcip dia- 
ogu i komizm wysokiej klasy z głębszym podkła­

dem myślowym.

„Ciotka Karola" w Komedii Muzycznej
Z niesłabnącym powodzeniem grana jest stale 

„Ciotka Karola", przemiła komedia muzyczna z Za- 
sadzianką, Olędzkim, Mirskim i Łuczakiem na czele 
zespołu.

Muzeum Wielkopolskie w Poznaniu
Muzeum Wielkopolskie. Poznań, Al. Marcinkow- 

kiego 9 otwarte jest codziennie z wyjątkiem ponie­
działków w godzinach od 10—15. W soboty wstęp 
bezpłatny.

Biblioteka Muzeum Wlkp. jest czynna codziennie 
w godz. od 10—17, w soboty od godz. 10—15.

Oświatowy Teatr Kukiełkowy 
„Kukiełka Polska"

Oświatowy Teatr Kukiełkowy , Kukiełka Polska" 
:>od kierownictwem znanego artysty p. Stanisława Faj- 
fera od dzisiaj (25 bm.) gra w każdą sobotę w 
godz. 15 i 17 oraz w niedzielę o godz. 14, 16 1 18 w sali 
Domu Społecznego w Poznaniu, ul. Przemysłowa 48, 
przedstawienie p. t. „Pan Pyszał". Teatr pczostaje 
pod opieką Kuratorium Szkolnego i Wielkopolskiego 
Towarzystwa Teatru i Muzyki Wojewódzki Oddział 
w Poznaniu.

Sprostowanie: W numerze 18 „Głosu Wielko­
polskiego" z dnia 18 bm. wspomiano w sprawoz­
daniu Koła Polskiego Związku b. Więźniów Po­
litycznych na miasto Poznań, że prezesem Okrę­
gu jest p. Czyszewski Kazimierz — tymczasem 
Prezesem Okręgu jest prof Feliks Załachowski, 
a p. K. Czyszewski jest Prezesem Koła na iruia- 
sto Poznań.
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| „Cafć George" |
= Poznaniu, al. Marcinkowskiego 13
= zaprasza Szanownych Gości na

| wieczorek taneczny |
= w sobotę, 25 bm. i w niedzielę,
= 26 bm. Początek o godz. 21,30.
= Z powodu wielkiego zaintereso-

wania uprasza się o wczesne za- S
mawianie stolików =

= GOSPODARZ
= 4985 =
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Dnia 22 stycznia 1947 r. zmarł po krótkich, ciężkich cierpie­
niach, namaszczony Olejami św., mój najdroższy i najukochań. 
szy mąż, nasz nieodżałowany syn, brat, szwagier i wujek, śp.

Antoni Krause
referent wojewódzki 

przeżywszy lat 58.
Pogrzeb odbędzie się w niedzielę, dnia 26 bm., o godz. 14-tej 

z kaplicy cmentarnej na Górczynie.
W ciężkim smutku pogrążona 

żona z rodziną
Poznań, Słoneczna 17.

Po długich i ciężkich cierpieniach zmarł w Bogu, opatrzony 
Sakramentami św., długoletni pracownik naszego przedsię- • 
biorstwa, śp.

Maksymilian Wojciechowski
ur. 30. 9. 1877 r.

W Zmarłym tracimy dobrego kolegę i współpracownika. 
Cześć Jego pamięci. Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia -3. I. 
1947 r., o godz. 11.30 na cmentarzu górczyńskim.

Kierownictwo Poznańskiej Fabryki Lakierów 
Rada Zakładowa i Koledzy _____ 5(99

W drugą bolesną rocznicp tragicznej śmierci 
I najukochańszego jedynego syna, brata, szwa- 
I gra, wujka, śp.

Maksymiliana Zlętowskiego
(juniora), Jego ukochanej narzeczonej, śp.

i Czesławy Stachowiakówny
• 1 Śp.

Stanisława ćwiertni
i którzy zginęli razem w czasie walk o Poznań, 

oraz mojego najdroższego męża, naszego ojca, 
teścia i dziadka, óp.

[ Maksymiliana Zlętowskiego
zmarłego w dniu 18 grudnia 1946 r.
odprawiona zostanie uroczysta msza św. we 

' wtorek, 28 bm., o godz. 7-me.i w kościele oo. 
i Zmartwychwstańców przy Rynku Wildeckim,

o czym zawiadamiają strapione
; 5is« rodziny

W siódmą bolesną rocznicę tragicznej śmierci najdroższego 
syna i brata, śp.

Wiktora Topolskiego
budowniczego, ppor. rez. 58 pp., podharcmistrza, 

który zginął z rąk zbirów hitlerowskich, dnia 27 stycznia 1940 r. 
w forcie VII, odprawiona zostanie za spokój Jego duszy

msza św. żałobna
we wtorek, dnia 28 stycznia br., o godz. 8-mej w kościele para­
fialnym przy Rynku Wiideckim, o czym zawiadamiają krewnych, 
przyjaciół i znajomych

w smutku pogrążeni 
rodzice i brat

Poznań, Daszyńskiego 51, m. 17. 5024

W drugą rocznicę śmierci naszej najdroższej, 
nigdy niezapomnianej siostry, ukochanej szwa- 
gierkl, cioci i kuzynki, śp.

Antoniny Peikert .
odprawiona zostanie

MSZA SW.
we wtorek, dn. 28 stycznia 1947 r., o godz. 8-mej 
w kościele Najśw. Serca Jezusowego na Jeżycach.

W smutku pogrążony 
brat z rodziną.

Poznań, Wawrzyniaka 5. 4879

MEBLE, antyki, por­
celana, obrazy, mate­
riały obiciowe, po­

duszki, serwetki.
Kupno - komis- sprzedaż 
IlOME - Salon Sztuki 

wnętrza domowego
Poznań, Mickiewicza 36 
parter , tel. 90-26. 1-48

t
Dnia 22 stycznia 1947 r. zasnął w Bogu, po 

długich 1 ciężkich cierpieniach, opatrzony Sa­
kramentami św., przeżywszy lat 64, mój uko­
chany mąż, śp.

UltMtl MMII
pułk, pilot s. s., b. szef Departamentu IV Lot­
nictwa, twórca wojsk balonowych, kawaler 
krzyża Virtuti Militari, Krzyża Walecznych, 
Legii Honorowej, Croix de Guerre, Gwiazdy 

Rumunii i wielu innych;
Pogrzeb odbędzie się w niedzielę, 26 bm., 

o godz. 14-tej w Mosinie, o czym zawiadamia 
w głębokim smutku pogrążona

żona

Poznań, dnia 23. I. 1947.

+
Dnia 21 stycznia 1947 r. zmarł, namasz­

czony Olejami św., mój najdroższy syn, 
nasz najukochańszy brat, szwagier i wujek 

śp.

Witold Zgorzelak
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 25 

bm., o godz. 10.45 z kaplicy cmentarnej 
Bożego Ciała na Dębcu.

W nieutulonym smutku pogrążona. 
5095 rodzina

5118

fSZT ANO ARY
Chorągwie, -proporczyki, paramenta 

i 4613 kościelne
IRENA SZAŁOWA

^Poznań, ulica Szkolna nr 3 )
PAPIER 
światłoczuły na amoniak 

w rolkach 20 m., gatunek najprzedniejszy 
poleca 

Kopiotechnika Poznań 
Wiersbięcice 18 - Tel. 19-55
Na prowincję wysyłka pocztą 3998
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3-go lutego r. rozpoczęcie wykładów
dla nowych kompletów na kursie
Nauka gruntowna, solidna i dokładna

Warunki bardso przystępne
Najniższa granica wieku dla kandydatek i kandydatów — 16 lat ukończonych

Zapisy przyjmujemy stale
Bliższych informacji udziela biuro Kursów w godz. 8 —12 i 14 — 18, telefon 34-77

Naukę mo±na rozpocząć również każdego dniaMi—..... .. ... . . -

CENTRALA:

ODDZIAŁY:

i 5202

famperfum; kosmetyk.
FALKIEWICZ POZNAM

Oddział Wojewódzki w Poznaniu, Św. Marcin 65 
Tel. :

poi

aTRZANSKI 
tłusty 
NA NOC

Skóry surowe 
kozie, baranie, królicze, zajęcze 

oraz wszelkie futerkowe 
skupuj e

F-a Wacław Żarnowski
Uprawniona Agentura Centrali Skór Surowych 

przy Min. Przemysłu na m. Poznań 
dla skór nieregiamentowanych 
Poznań, Garbary 66/67 
(Tama Garbarska 25/28)

 4280

pocztówki MialkAMOcnO’
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w 20 sześc i o barwnych wzorach 
na bezdrzewnym kartonie pocztówkowym 
w znanym wykonaniu Zakładów Graficznych 
Drukarni św. Wojciecha w Poznaniu

od 15 lutego sprzedawać będę
SKŁADY PAPIERU I TEKTURY

STANISŁAW DOLEWSKI
Spółka Komańdyfowa

POZNA#, ul. Przemysłowa 25 — fel. 48-80 i 46-91 
Sprzedaż drobnicowa: ul. Kanfaka 5 — tel. 23-01 
ŁÓDŹ, ul. Piotrkowska 108 — tel. ^214-85
Sklep detaliczny: ul. Piotrkowska 42 = tel. 210-07 
WARSZAWA, ul. Lwowska 17 ■— lei. 870-90

0
8 e 
s
i 
s o

35 18 i 44-65 Adres telegraficzny „Peceha"
e c a:

po cenach ściśle hurtowych 
cukier, sól, zapałki, wina 
gronowe i owocowe, kawę 
ziarnistą, cynamon, cukierki 
czekoladę „Anglas“ i „Goplana * 
Artykuły włókiennicze, na­
czynia emaliowane, wyroby 
źzlazne, papier pakowy — 
kosmetyki oraz worki jutowe 

uje: (100 kg)

zboża, ziemniaki, paszę, 
nasiona strączkowe 

zaopatruje:
kupców detalistów, konsumy fa­
bryczne, Związki Zawodowe — 
Zrzeszenia pracowników, insty­
tucji państwowych i samorząd.

kup

1.402

7 STŁMPO
&-POZNAŃ V<y

48391

OOOłÓO® OWOOPGJ oi»oooec<o« O i Marcina 65.

Szlifierki, wiertarki elek­
tryczne, ręczne, stołowe — 
kupuje stale „Hatech“, 
" ' 3037

■ •

Lampy radiowe
kadą ilość po najwyższych cenach kupi
F« „RENOMA”, Poznań, Sł.Rynek 23

 •1-427

< •

FOTOKOPIE 
MU.

P O WIE L ANI

Uj|]

V W V KON U JE

SKŁAD PAPIERU - POZNAŃ
KRASZ€WSKIE602.tel.40-6?

MIEUHZĘBOWA TABELA lYfilAIYC!
4-ty dzień cągnienia I-ej Klasy 49 Loterii'

Wygrane po 109.000 zł. NrNr 26514 
27093 36173 41541

Wygrane po 20.560 zł. NrNr 1760 
10138 25149 31733 42048 4610? 47925 
49131 49687 68427

Wygrane po 10.600 zł. NrNr 3385 
3606 9633 12683 22226 22466 22553 
26352 29293 34416 38938 54472 58510 
69872

Wygrane po 5.000 zł. NrNr 2840 
'4708 7814 99Ć4 12994 20152 23442 27569 
27985 29005 29173 33221 36430 37053
42095 42977 41492 44945 50313 50560
52942 57643 59020 64575

Wygrane po 2.000 zł. NrNr 31 322 
991 2643 5317 6358 6561 7723 8156 8630 
8807 
■18223 
25732 
31628 
38180 
41556 
49762 
54898 
63782 
69018

9829 10747 11820
13364
26629
32164
38404
42123
51059
57052
64030

18964 
28494 
33887 
38969 
45069 
51736 
57451 
64270

20907
28896
34868
40079
45205
52528
59312
65675

14399 18000 
22142 24329 
29565 29812 
36697 37580 
40544 
46026 
54198 
60643 
67718

40919
49323
54227
61732
68137

Dalszy ciąg wygranych po 500 zł 
z 3-go dnia ciągnienia

-•'10074 190 224 262 286 305 314 349 
349 361 386 544 568 822 904 984 11003 
029
999
575
164
190
<127

. 560
980
,720
:174
462
993
.703
455
768

203 337 490 743 891 905 917 970 
12029 120 138 202 233 360 401 454 
677 700 708 850 900 934 955 13056 
413 463 499 762 920 14013 056 104 
240 348 440 449 751 756 929 15036 
187.189 311 363 393 406 490 542 
576 660 679 768 870 917 927 971 
16053 115 192 448 454 438 685 710 
777 847 849 865 891 913 17073 ' 
175 195 270 271 292 303 322 
456 646 657 832 844 877 907 
18194 238 264 271 309 504 549 
821 859 953 988 19072 266 3S6 
572 655 703 721 728 730 731 
796

20201
667 773
650
398
833
273
811 
3’1
i 50
01

. 31

862
292 323 330 438 628 651
928 954 996 21063 412 478
737 846 877 22069 123 287

Hlklęwnics
Zlstotmla PrzeciYsła te?ii EltklijtajtU 
Zakład M. 14 darni Siemens 
Poznań, Grunwaldzka nr 21 
przyjmuje

4802
wszelkie przedmioty do 
niklowania po cenach 
sztywnych i komeroyjn.

Wojewódzki Urząd Ziemski w Poznaniu po­
szukuje

pracowników (pracowniczek) 
referentiarskich

dla spraw administracyjnych za wynagrodzeniem 
umownym na warunkach kontraktu prywatno­
prawnego. Pierwszeństwo dla kandydatów posia­
dających dłuższą praktykę biurową wzgl. w admi­
nistracji państwowej.

Zgłoszenia pisemne, poparte świadectwami i re­
ferencjami i zaopatrzone w dokładny adres kan­
dydata, należy wraz z życiorysem nadesłać do 
powyższego Urzędu, piać Wolności 14, lub skła­
dać w pokoju 96. 1-429

Ogłoszenie
IIEliZdOWA TABELA WYGRANYCH
5-ły dzień eągnienia hej Klasy 49 Loterii

931
346
981
600
981
481

947 973 27113 152 184 307 311
499 515 584 585 640 714 884 
28002 083 113 350 370 450 463
613 614 805 815 822 867 882 
29052 100 168 298 415 429 456

592 619 805 860 911 943
052 069 117 119 376
652 708 915 920 31020
243 283 505 6.74 725

531
30008

616
201______
885 908 925 32019 181 227
487 529 646 647 734 781
888 893 935 960 970 979 33023 070
339 438 469 591 747 821 854 34005
357 378 437 552 676 '.39 763
957 35074 139 207 256 272 292
498 547 576 637 642 783 £47
890 897 913 940 981 36026 104
220 308 362 394 618 686 748

Wygrana 1.000.000 zł na Nr 24424 
(padła w Gorzowie nad Wartą).

Wygrane po 100000 zł
13214 47196 69127

Nr

501
091
778
234
811

597
136
798
279
857
309
326
953
493
866
182
37147 302 325 373 535 557 657 670
912
487
173
618
980

49034 091
41183 208 246 282 374 545 585 603
802 810 822 908 959 42137.206 276
367 486 566 701 729 733 776 43010 039
095 115 178 290 318 649 777 841 850
44011 085 086 093 130 136 163 188 205 
223
836
349
906
392
231
722
340
056
514
910

849
332
860
117
884
781

962 38058 115 175 213 233 318 348
558 641 775 886 992 39007 099
308 336
628 725

371 379
728 730

183 444

388
738

389
796

400
838

130
434
944

627 815 905 991
779
326

na Nt Nr
2/775 28528

na Nr Nr

Wygrane po 20000 zł
9333 15165 16425 20501 
35404 44789 65431.

Wygrane po 10000 zł
395 1616 3235 3937 5217 6485 6702 
7122 21183 21296 26985 
38828 45134.51280 51733 
58216 58223 67741.

30892 34329
55556 55858

Wygrane po 5000 zł 
992 2166 4294 4578 5217 
12614 
32464
46383
60774

163-59
33174

.48386
67417

21182
36335
49105
68036.

23414
37093
49494

na Nr
9776 

25685 
43301 
55319

Nr 
12521 
28544 
44322 
55472

Wygrane po 509 zł 
z 4-go dnia ciągnienia

Wygrane po 500 ił NrNr 16 30 55 
418 Ó47 —
103 211 
806 811 
139 184 
817 829 
282 342 
662 688 
224 
789 
325 
684 
696 
292 
594 
360 
718 
277 
635 
115 
450 
910

549
216
819
191
866
415
827 917
346 372

558 560 592 606
217 249 268 312

877 833 906 1000
270
916
451

707
334
042
672
220
628

391 621 641
2019 056 183
505 574 588
924 949 967 3003
381 431 578 664

844 896 929 991 4022 129
392 401 415 470
753 882
954
442
678
490
823
411

982
447
807

503 *527
384
024
527

394
134
550
269
664
208
568

5052 220
6002 011
458 509

863 933 7198
513 515 524 625
862 8038 041 077
418 431 477 511
813 849 888 934 9035
174 208 280 330 371

722
412
124
708
246
651
010
731
205
047
509
241
588
358
681
21§
594
057
447

W prasie miejscowej ukazało się w tych 
liliach ogłoszenie Zrzeszenia Przedsiębiorców 
Przewozowych w Poznaniu o taryfie maksymal­
nej za przewóz towarów, według której opięta 
wynosi za godzinę pracy od zaprzęgu 2-konne ra 
150,— zł, a od zaprzęgu 1-konnego 100,— : 
Prostując powyższe ogłoszenie, Zarząd Miejs i. 
podaje do wiadomości, że z dniem 15 styczn i 
1947

1.

2.

1-421

149
461
987
558
431
745

660
608
360
803
267
793

658
465 597 613 676 747 776 784
940 982 23014 030 076 082 146
353 377 463 525 528 612 702
829 835 882 925 947 984 24190 277
404 411 468 523 536 747 752 812
856 924 926 25045 056 250 279 282
302 417 481 503 861 882 26171 214
311 522 555 557 566, 69S 791 862

553
223
824
183
556
144
527
945
381
539
119
511
181
692
097
672
369
689
505

337 427 447 502 561 606 638 72<>
971 45019 062 031 095 166 328 342
392 398 557 567 644 659 719 750
947 999 46038 194 267 273 335 380
413 425 487 789 797 892 47050 074
319 363 430 488 515 574 642 663
740 759 .961 48004 055 096 135 ’
394 616 688 739 905 49034 051
084
529
926

50116
635
387
825
297
593
233
592
54058 141 188 264 345 347 379
396 398 401 402 405 451 497 504
712 771 829 856 881 55021 026
194 210 237 363 404 423 460 507
689 701 704 721 900 58113 144

191 193 291 457 511 513 536 648 
755 793 800 894 923 943 992 57077
186 188 295 328 346 386 419 632
675 835 877 895 58078 115 191
380 397 439 457 499 552 651 684
713 726 764 864 865 920 936 59103
656 877 914 961,

107
660
990
170

232
681

283
720

388
765

397
821

200
055
433
849

981 
4987 
12178 
17742 
25200 
31698 
35639 
39897 
49998 
52980 
55831 
60814 
63345 
67677

Wygrane po 2000 zł
1332 1885 2848 3103 4052 4232 
7321 7991 9758 10217
13798
19506
27352
32050
36031
41376
50171
53198
56012
61165
63596
68252

14109 
20431 
27567 
32157 
36533 
41558 
50305 
54421 
56284 
61769 
63748
68599.

15721
23040
27574
32825
38016
42196
50848
54844
57004
62148
63874

16324 
23688 
27886 
34072 
38108 
42235 
50982 
55621 
57633 
62432 
66052

10571 
17412 
23897 
31411 
34297 
38299 
44258 
52330 
55676 
59585 
62715 
66126

214 236 409 518 
052
768
131
521

103
574
964
152
689 879 51024 040

398 420 441 543 595
9C4 984 52024 111

307 316 403 440 433
805 852 906 909 53093

287 330 .377 431 447 456
596 747 *764 769 822 840

po 500 złDalszy ciąg wygranych
z 3-go dnia ciągnienia

60074 195 223 334 381 406 549 621 
741 830 887 899 925 971 61186 
247 294 310 377 409 485 535 
868 875 62018 024 086 132 150
223 277 342 596 639 701
925 63049 067 150 162

658
220
689
189
910
61162 258 259 343 401 419
734
430
950
483
947
487
184
69076 138 242 378 512 567 609 779 932.

792 841 876 987 65097
547 552 585 595 611 623
66037 085 226 244 300
553 565 571 697 740 773
968 993 67047 170 208 253 257
495 539 558 666 735 799 811 68017
202 243 299 401 431 731 975

774
690
458
306
832
369
885

601
153
862
828
543
319
888
411
908
482

r. obowiązuje następująca taryfa:
Od pojazdów birmańskich, zakontraktow 
nych na okres dłuższy niż 3 dni: 
zaprzęg 2-konny — 80 zł za godzinę pracy, 
zaprzęg l-konny — 60 zł za godzinę pracy. 
Od pojazdów furmańskich, zakontraktowa­
nych na okres do 3 dni:
zaprzęg 2-konny — 150 zł za godzinę pracy, 
zaprzęg l-konny — 100 zł za godzinę pracy.

Za Prezydenta Miasta 
Naczelnik Wydziału 
(—) mgr Kokorniak

308
811
347
741
849
306
602
392
820
358
702 713
125 167
465
977

10026
645 664
162 177
12062 170 238 294 365 434 449 577 719
771
263
606
953
548
084
719 730 844 961 16045 078 079 085

228 243 352 357 399 415 435
524 657 824 872 17007 114 169
660 663 671 758 664 694 18002
252 289 356 445 581 618 689
19009 027 199 252 256 310 434
586 757 811 859 920 933

046 163 196 227 290 460 514
729 839 850 890 908 11118 145
508 524 531 691 851 864 997

788
277
717
999
576
102

821 890 902 914 13002 210 237
360 361 363 381 382 514 533
724 732 783 788 792 802 817
14016 021 229 290 322 338 472
587 765 767 809 847 912 15079
298 313 351 534 563 628 716

102
437
199
149
716
557

149
441
594
153
819
576

20044 119 306 359 370 485 566
743
100
735
421
825
181
625
24029 080 193 228 243 264 288 348 438
416 515 576 604 642 649 665 719 793
813 878 900 912 962 966 980 25076 143
322 353 388 493 498 605 843 993 26344
416 476 524 572 580 634 647 653 940
27054 097 180 281 338 339 531 557 561
668
276 _
356 506 530 581 582 620 688 691 716
861

, __ 691
804 812 853 897 914 952 995 21027 
244 387 420 577 642 679 685 
767 22066 117 140 233 275 309 
485
860
195
741

512 544 608 616 735 738
945 23002 074 094 110 155
210 232 311 369 437 446
754 786 791 849 850 871

695
430
743
166
623
901

731 747 876 936 909 28060 157 250
343 414 514 597 627 814 29117 315

902 934 981

Dyrekcja Lasów Państwowych ogłasza przetarg 
nieograniczony na prace zduńskie, malarskie i par- 
kieciarskie w domu mieszkalnym w Poznaniu przy 
ul. Zeylanda 7.

Podkładki ofertowe jak również wszelkie in­
formacje otrzymać można w gmachu Dyrekcji 
Lasów Państwowych przy ul. Gajowej 8, pokój 22,

Do oferty należy dołączyć kwit na złożone wa­
dium w wysokości 2% od sumy ofertowej.

Dyrekcja zastrzega sobie prawo dowolnego wy­
boru oferenta bez względu na sumę oferty oraz 
unieważnienia przetargu bez podania powodów.

Termin otwarcia ofert wyznacza się na dzień 
lutego 1947 r.

1. dla robót zduńskich — godz. 11
2. dla robót malarskich — godz. 11.30
3. dla robót parkieciarskich — godz. 12

w poko ju 22 w gmachu Dyrekcji Lasów Państwo­
wych w Poznaniu.
1-403 Dyrektor Lasów Państwowych

1

Ogłoszenie przetargu
Urząd Wojewódzki Poznański — Wydział Od­

budowy w Poznaniu, pl. Kolegiacki 17 ogłasza 
przetarg nieograniczony na wykonanie ogrzewa­
nia centralnego w domu mieszkalnym dla admi­
nistracji garaży wojewódzkich przy ul. Marii 
Magdaleny w Poznaniu.

Termin przetargu wyznacza się na dzień 6 lu­
tego 1947 roku o godz. 11-tej pokój 304.

Oferty należy składać do dnia 6. II. 1947 r. do 
godz. l()-tej w pokoju nr 308 w Urzędzie Woje-, 
wódzkim, pl. Kolegiacki nr 17..

Bliższych informacji udziela Urząd Wojewódz­
ki pokój 308, gdzie też mogą oferenci otrzymać 
za 100 zł tytułem zwrotu kosztów własnych, wa­
runki przetargowe i ślepe kosztorysy.

Za Wojewodę
Inż. Dyni. Z sus Jan 

Naczelnik Wydziału1-400



Nr 25 (687) GŁOS WIELKOPOLSKI Strona 7

Poz a ni u

krzesła, beczki, for-

WEŁNĘ

Plac Drwęskiego 
Wierzbięcice 9 
Kórnicka 15 
Sierakowsk *• 9 
Wilkor.ska 1/3 
Kaliska 87

Reklama współdziała
w odbudowie krain

WitniMi
L POZNAŃ

33,30
lATW^ aMBWSW'!» !5

1-433

detalicznie pizez swo;e składnice

pe cenach bezkonkurencyjnych

Kooperacja Spożywcza Sp. zo.udz.
Pozna.i, ul. Daszyńskiego 76a Telelon 20-60

48 <8

UCZMY SIĘ JEZDZIC!
FACHOWE SAMOCHODOWO-MOTOCYKLOWE 

KURSY KONCESJONOWANE STAŁE 
na kierowców samochodowych. 
Początek kursu 1 lutego 1947 r.

ZWIĄZEK ZAWÓD. TRANSPORTOWCÓW R. P.
Oddział Automobilistów

Poznań, ul. Jeżycka 45 — Tel. 48-33.
Informacje i zapisy w sekretariacie kursów 

codziennie od godz. S-tej do 17-tej.
1-371

H
Oddział w Poznaniu, ul. Matejki 3 
telefony t 64 - 78, 64 - 79 i 14-21

PAŃSTWOWA AGENCJA DRZEWNA
PAGED"

Księgowe ść przemysłowa i handlowa 
organizacja przedsiębiorstw, 
ustawodawstwo podatkowe

Czesław Piskorski 
zaprzysiężony biegły z dziedziny 
księ-owości na Okręg Sędu Apelacyj­
nego w Poznaniu. Prusa 13 m 8 

przyjmuje od 10 16-ej

sprzed1 je hurtowo i

Tarc cę budowlaną, stolarską!
nlery, dyktą, elementy meblowe, płyty pilśniowe twarde, 
miękkie, drewno generatorowe, węgiel drzewny oraz inne 

materiały i wyroby drzewne

Zarząd Miejski w Swarzędzu ogłasza
KO N K U RS

na stanowisko sekretarza miejskiego, uposażenie 
wg VIII grupy uposażeń urzędników państwo­
wych i samorządowych. Reflektuje się na silę 
pierwszorzędną z pełnymi kwalifikacjami zawo­
dowymi.

Wymagana jest conajmniej 5-letnia praktyka 
samorządowa.

Podania z własnoręcznym życiorysem składa.' 
należy na ręce burmistrza.

(—) R a j e w i c z
1-335 burmistrz

kwalifikowany, inteli­
gentny, znający wa­
runki giełdy zbożowo- 
towarowej na stanowi­
sko kier. wydz. han­
dlowego oraz ®

nadmłynarz 
kwalifikowany specja­
lista od przerobu kaszy 

zaraz potrzebni.
fcuszczarnia Ryżu, — 
Gdynia-Port, ul. Celna 
nr 2. 1-422

SwRrzę ’ri 
Kcścianie, 
Gnieźnie, 
Pleszewie,

Fortepiany, pianina, fis­
harmonie, sp redaje i ku- 

! puje Magazyn Fcrtepia- 
I nów..św. Marcin 22, pod- 
| wórze, tel. 23-91. 20012
I ' ~

/wytwórnia

SKAL
i RADIOWYCH

r r kopi a W kopia 
^OKUMENTOWM RYSUNKÓW

owczą .J
kupuje i zamienia na 
tkaniny gotowe al o 
na włóczkę maszyno- .

wę i szydełkowy
o w różnych kolorach —

PŁACI NAJWY2SZE CENY
ŁÓDZKA HURTOWNIA 
ARTYKUŁÓW WŁÓKIENNICZYCH
POZNAŃ, SW. MARCIN 61 — TLL2F0N 35-40
biura czynne od 8—15 .— w soboty od 8—1->

Artystyczna Cerownia
Plac Wolności nr I, I. piętro 

przyjmie wykwałitlkowane siły 
1-1 

ł Łf^artZ*-'SYPIALNIE KUCHNIE
'phlPJ STOŁOWE URZĄDZENIA P°'ec?._ MAGAZYN 

GABINETY BIUROWE .?W'eME b ‘
Lekarskie

Dr med. Zygmunt Słoniń- 
ski, Wały Zygmunta Augu­
sta lOa, m. 8, tel. 20-10, spe­
cjalista chorób wewnętrz­
nych, wrócił i przyjmuje 
od 10—12 i od 16—18. 2847

Wo;ne posady

Czeladnik krawiecki, uczeń 
mogą się zgłosić. Żółtow­
ski, Daszyńskiego 25. 4398

Krawcy na marynarki i 
płaszcze składowe potrze­
bni. Głogowski, Swiętosla- 
wska 9. 4618

Poszukuję czeladnika na 
duże sztuki zaraz z mie­
szkaniem. Zakład Krawie­
cki Cybulski, Gdynia, Ki­
lińskiego 10. 4944

Cholewkarze na dobrą 
pracę potrzebni. Sekura, 
św. Marcin 50 m. 9, tel. 
45-94. 4568

Panna do 3-ga dzieci po­
trzebna. Jadłodajnia, Fur- 
maniak, W Garbary 41.

4769

Samodzielna pomoc domo­
wa potrzebna. Al. Marcin­
kowskiego 16 m. 9. 4770

Czeladnik krawiecki po­
trzebny na wyjazd na do­
brych warunkach. Zgłosze­
nia: Staszica 5 m. 8. 4883

Uczeń kowalski potrzebny 
zaraz. Edmund Nadolny, 
Nowawieś Wyszynka pow. 
Chodzież. 4868

Dziewczyna samodzielna 
do wszelkich prac domo­
wych z dobrym wynagro­
dzeniem, potrzebna zaraz. 
Zgłoszenia ul. Skarbowa 11 
m. 5 między godz. 2—3.

4858

Łubiaca dzieci 1 i 3 latka 
do spokojnego domu na 
dobre warunki potrzebna. 
Referencje. Zgłoszenia w 
g. 13-14 ul. 27 Grudnia 5 
m. 19. 4943

Dziewczyna do prac do­
mowych, uczciwa, chętna 
do pracy, możliwie samo­
dzielna. Zgłoszenia Mosto­
wa 30 m. 10. 4887

Modystka potrzebna. Kry­
styna, Fredry 6. 4476

Pomocnica domowa na 
stałe potrzebna. Wspólna 
45 m. 1. 4594

Szwaczki bielizny męskiej 
i damskiej — maszyny mo­
torowe. Oferty: „Głos 
Wielkopolski" nr 4934.

Ucznia piekarskiego na­
tychmiast przyjmie Bud­
ka, Poznań - Kotowo, ul. 
Głogowska 91. 5000

Chemika
z średnią szkołą che­
miczną poszukuje 
przedsiębiorstwo 
przemysłowe.
Oferty nr 226 „Czy­
telnik", Armii Czer­
wonej 1. 4971

Służącą do dwojga osób 
potrzebna. Piekarnia — 
Poznań-Kotowo, ul. Gło­
gowska 91. 5001

Pomocnicę domową, ucz­
ciwą, inteligentną (wycho- 
Wayrczynię dzieci), najchęt­
niej sierotę, do kultural­
nego domu, przyjmę. Of. 
„Głos Wielkop." nr 5023.

Pomocnik krawiecki po­
trzebny zaraz. — Solarski, 
Rzepeckiego 8, m. 7. 4722

Stolarz potrzebny ewentu­
alnie utrzymaniem. Ze­
grze, ul. Ostrowska 82. 4729

Dziewczynę po prac do­
mowych przyjmę — War­
szawska 145 m. 1. j08j

■—— -,, -■
Potrzebna pomoc domowa 
zaraz. Śniadeckich 4, ko* 
lonialka. . . 5072

OGŁOSZSKIA
M Biuro Działu Ogłoszeń czynne w dni powszednie od 8-mej rano do 20-tej, w soboty od 8-mej rano H 
I do 18-tej.w Poznaniu przy ul. Wyspiap»kiego 10, I piętro. — Tel. 64-75, — Za terminowy .druk ogło- H

HI ' szeń Administracja me odpowiada. ®

Gosposia z dobrym goto­
waniem, kochająca dzieci, 
potrzebna zaraz na do­
brych warunkach — Sło­
wackiego 30 m. 4. 5057

Technik bud.
do biura architekto­
nicznego potrzebny.
Arch. Derda, ul. Bu­
kowska 11 m. 6. 4977

Samodzielnej gospodyni, 
wyjazd na Warmię, zaraz 
poszukuje samotny, rów­
nież dziewczyny na wieś. 
Zgłoszenia: ul. Szewska 
nr 11 m. 9a, poniedziałek 
godz. 12 do 18. 5051

Potrzebna ręczniarka — 
Zakład krawiecki, Małec­
kiego 31 m. 3. 5039

Pielęgniarka
kwalifikowaną do nie­
mowlęcia potrzebna 
zaraz — Ziemięcki, 
Środa, Stary Rynek 3.

5201

Woźnica do rozwożenia 
piwa — Strusia 1. 5044

Krawcy oraz uczeń na 
stałą pracę potrzebni za­
raz — Sadowczyk, Ogro­
dowa 4. 5037

Wykwalifikowana siła biu­
rowa do przedsiębiorstwa 
przemysłowego potrzebna 
zaraz. Warunki dobre. — 
Zgłoszenia: Fa W. Toma­
szewski, Poznań, ul. Gro­
chowe Łąki Ł 1-423 

Pilnie poszukuję inteli-
JU ..........  ._i.i..wjy uo
puiroęznego crzlecka i 
matki leżącej w gipsie. — 
Warunki dobre. Pożądana 
praktyka i referencje 
Jakubiak,- Chodzież, 
mierskiego 36.

Dochodząca gotowaniem 
ewentualnie na kilka go- ! 
dżin dziennie, 3 dorosłe 
osoby. " ' ‘ _
nr 14 m. 12, 14—16. 1 5045 j cznica) 1 m. 6,

Czeladnik krawiecki po-
Szamarzewsklego i trzebny — Zeylanda (Prze------- ---- ... 51,4

Poszukujemy natychmiast:
2 księgowych do księgowości przebitkowej,
1 księgowego ze znajomością kalkulacji fa­

brycznej.
Zgłoszenia osobiste wzgl. pisemne:

Dr. ROMAN MAY
w Luboniu kołu Poznania.

1-381

Krawców pierwszorzęd­
nych ha sztuki zaraz — 
L. Blażczak, Kantaka 7.

5031

Pomoc domowa. Zgł. 
browskiego 51 m. 1.

Da-
5109

Akwizytorów ogłoszenio­
wych — czynnych — do 
poważnego pisma ną woj. 
poznańskie — poszukuje 
Agencja Reklam. „Grom", 
Katowice, Słowackiego 19.

1-414

Rutynowana gosposia, sa­
modzielna, uczciwa, z do­
brym gotowaniem 1 prak­
tyką na bardzo dobrych 
warunkach i stałą posadę 
potrzebna zaraz do bez­
dzietnego małżeństwa do 
Zielonej Góry. Ofertjr „Gł. 
Wielkp." nr 5137.

Gosposia z dobrą kuchnią 
i • całkowitym prowadze­
niem domu. Zgł.: Dąbrow­
skiego 51 m. 5,’ adwokat. 

5103

Potrzebna jest zaraz po­
mocnica domowa dla 
dwojga osób. Kraszew­
skiego 5 m. 4. 5139

Uczeń fryzjerski potrze­
bny — Strzelecka 22 m. 24. 

5120

Drażetkarz-rka i laborant 
do fabryki cukierków po­
trzebni. Zgłoszenia: teleL 
nr 31-56. 5155

Ogrodnika do uprawy wa­
rzyw i gospodarstwa rol­
nego. Zgłoszenia: Dąbrow­
skiego 132, 14—15. 5221

Poszukuję starszego pra­
cownika rolnego, referen­
cjami. Zgłoszenia: Dą­
browskiego 132, 14—17.

8223

Przedstawicielowi na pro­
wincję dam dodatkowy ar­
tykuł (torebki papierowe, 
pap‘er i t. p.) Oferty „GL 
Wielkp." nr 5134.

Chłopca do posyłek po­
szukujemy zaraz. Wyna­
grodzenie dobre. Zgiosz.: 
Poznan, Armii Czerwonej 
nr 4 m. 11. 5227

Biuralistka
maszynopismem po­
trzebna.
Oferty „Glos Wielko­

polski" nr 4S00.
—TWil

Gospodyni lub piastunka 
do małżeństwa Z dziec­
kiem, tylko osoba poważ­
na i stateczna na dobre 
warunki potrzebna. Adres 
wskaże ,.Głos Wielkopol­
ski" nr 5690.

Poważna instytucja 
bankowa
poszukuje kilku 
praktykantów .
Absolwenci lub studen­
ci Akademii Handlo­
wej wzgl. absolwenci 
Liceum Handlowego 
zechcą złożyć pisemne 
oferty do ..Głosu Wiel­
kopolskiego" nr 4957.

Chłopiec do posyłek zaraz 
potrzebny — Hurtownia 
Cukierków, Plac Wolno­
ści nr 7. 5126

$zuka posar y
Posady jako barmanki po­
szukuję. Oferty „Glos 
Wielkp." nr 5076.

Chemiczka mgr szuka po­
sady — Poznań, Poznańska 
50 m. 4. , 4918 

Szofer czerwone prawo ja­
zdy poszukuje pracy obo­
jętnie na jaki wóz. Oferty 
„Głos Wielkop." nr 4848.

Starsza gosposia przyjmie 
posadę do 1 lub 2 osób. — ! 
Oferty „Gł. Wielkp." ńr i 
4337.

Stebnerka przyjmuje w 
dom zamówienia, składów- 
kę — Pamiątkowa 25 m. 3. 

5992

Biuralistka młodsza, pisze 
na maszynie, szuka .posa­
dy zaraz. Oferty; „Głos 
Wielkp." nr 5078.

Robotnik, kawaler, lat 24, 
sumienny, pracowity po­
szukuje pracy. Oferty z 
warunkami ..Głos Wielko­
polski" nr 5079.

'Vurowy szuka pracy. Of. 
„Gł. Wielkp." nr 5955.

Zelażnia.k, młodszy poszu­
kuje posady. Of. z ,.poda­
niem warunków „Głosu 
Wielkp." nr 5034.

Młodszy pracownik biuro­
wy, znający rosyjski, n!e-i 
miech’, szuka posady za­
raz. Of. „Gł. Wielkp." nr 
5138.

Biegła maszynistka szuka 
posady po poludn. lub 
przyjmie pracę przepisy­
wania w dom. Of. „Głos 
Wielkp." nr 5138.

Rutynowana maszynistka- 
'ten''fvpjstka »"»n!:a pesa- 

Of. „Głos Wielkp." nr 
5135.

Nauka
Korespondencyjne Kursy 
Księgowości. Informacje: 
Lublin, skr. poczt. 105. 1-293

Kursy pisania na maszy­
nie ślepą metodą, wszyst­
kimi palcami. Piotr Pie- 
prtyrki — Poznań, aleje
Mer * •,kowskie,n 26, tel. 
'■3-62. Dla zam‘JscbA/ych 
kursy listowne. 2198 

Korepetycji z łaciny u- 
dzielarr.. Adres wskaże 
„Głos Wielkp." nr 5125.

Tańców nowoczesnych wy­
ucza Adela Szczurkówna, 
Jan Szczurek.. Aleje Mar­
cinkowskiego 2a, parter.

4071

Półroczne Kursy Handlo­
we rozpoczynamy 3 lutego. 
Kursy Handlowe, Wawrzy­
niaka 33. *1-85

Osobiste
„Nina" szyje elegancko.
Potockiej 5. przy Focha, 
tel. 69-53. 48258

Halo uwaga! Nadeszły 
najnowsze szlagiery w 
świeżym transporcie płyt 
gramofonowych. Sprzedaż 
również bez dostarczenia 
starych płyt. Również po­
lecamy noże do cięcia 
szkła. „Emka", Wrocław­
ska 30. 4458

Halo uwagai Akumulato­
ry motocyklowe i radiowe, 
żelazka, kuchenki elek­
tryczne i termosy poleca 
Eirma „Emka", Wrocław­
ska 30, tel. 28-52. 4461

Nowootwarty śalon Mód 
„Pani" — Bukowska 1 
m. 11 zadowoli każdą Pa­
nią wytwornym i szybkim 
wykonaniem garderoby 
damskiej po cenach u- 
miarkowanych. 5067

Podszewki 
sztywniki, ’ włoslanki, 

nici, guziki 
po cenach korzystnych 

poleca 
SprzedatDodatkówKra- 
wiecklch 1 Galanterii 

Ratajczaka 7 
II piętro 4187
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Sprzedaże
Biurka, stoły, szafy, różne 
inne meble biurowe, ko­
rzystnie — Janiak, Poznań, 
Rybak! 8, w podwórzu. 

2016

Kamienice, domy, wille, 
parcele, gospodarstwa, 
składy, okazyjnie poleca. 
Transakcje przeprowadza 
fachowo, solidnie, dyskre­
tnie „UNION**, Poznań, 
Rzeczypospolitej 4. 2038

Futro karakułowe sprze­
dam okazyjnie — Kwiato­
wa 10 m. 7. 4757

Odbiornik, prąd zmienny, 
trzy zakresy — Gwiaździ­
sta 17 m. 3. 5016

Płaszcz damski, czysta 
wełna, figurę szczupłą 
wysoką sprzedam 7500 zł. 
Adr. wskaże „Gł. Wielkp.** 
nr 4854.

Radiowe aparaty na prąd 
zmienny, uniwersalny, ba­
terie, lampy radiowe, aku­
mulatory, anodówki, pole­
ca F-a „Kontakt*1, Szkolna 
12, tel. 10-01. 1-28

Ołów w blokach oraz sto­
py ołowiu dostarcza „Bia­
ły Metal**. Łódź, Lipowa 
nr 54. Tel. 155-04. • 1-386

Pokój stołowy dębowy, 
pokój męski, szafę z lu­
strem i umywalnię sprze­
dam. Jeszka, Skarbowa 17 
m. 5, godz. 9—11. 4989

Meble korzystnie kupisz 
i sprzedaż — Sw. Marcin 
nr 75 — Komis. 3542

Owczarka pokryta raso­
wo. Bilardy amerykańskie 
bez sukna. Opony samo­
chodowe 19X20. Radio 
trzyzakresowe uniwersal­
ne, Stare jpłaszcze. Kajaki 
dwuosobowe. Tanio — 
Grottgera 10 m. 1. 5114

Magiel kupię, cena. Jac­
kowskiego 36 m. 2. 4872

Terriera szkockiego lub 
rasowego wilka kupimy: 
Grottgera 13 m. 2. 5084

Hacele, większa ilość oka­
zyjnie sprzedam — Cen­
trum Kamiński, G. Wilda 
nr 17. 4917

Kupna

Motocykl znanej marki
kupię. Zgł.: Sw. Marcin 75
Komis. 5009

Dywany, obrazy, porcela­
nę, kryształy, srebro, an­
tyki, meble, garderobę 
męską, damską, obuwie 
kupuję i przyjmuje w ko­
mis. Dom Komisowy — 
Dąbrowskiego 3. 5142

Zamiana

Knoty, lampy, cylindry. 
„Ceramika", rok zał. 1875, 
Leonard Gajowiecki, Wo­
dna 12. 1-140

Jadalnie, sypialnie, szafy, 
łóżka oddzielne, najtaniej: 
Magazyn Mebli, Żytko- 
wiak, Rynek Sródecki.

4990

Zegarek męski, nowy,
szwajcarski, ńa rękę, 16
tys.,* od 15—21, Rybaki 18 
m. 4922

Arytmometr, maszynę do 
liczenia, do pisania, po­
wielacz, kupimy. Kocha­
nowicz S-ka, plac Wolno­
ści 13, obok 3 Maja, tel. 
11-13*. 1-24

Zegarek męski, dobrej 
marki, na rękę, kupię. — 
Oferty „Głos Wielkp.*' nr 
5081.

Gospodarstwo - ogrodnic­
two, 12 mórg, zabudowa­
nia, pod Poznaniem — 
550.000 sprzeda „Union**, 
Rzeczypospolitej 4.* 4734

Plomby ołowiane, drut do 
plombowania, plombowni- 
ce, dostarcza .Biały Me­
tal", Wytwórnia Wyrobów 
Metalowych i Ołowianych, 
Łódź, Lipowa 54. Telefon 
155-04. 1-385.

Maszyny, narzędzia do ob­
róbki drzewa i metalu ku­
puje Dom Handlowy „Oka­
zja", Grobla lb. 1-25

wi I

Zamienię 2 pokoje, przy- 
należnościami, II piętro, 
przy Mielżyńskiego na ta­
kie same z łazienką, mo­
żliwie śródmieściu. Zwró­
cę ewtl. koszty remontu 
i przeprowadzki. Zgłosze­
nia „PAR" Ratajczaka 7 
pod 1,581. s. 4617

Dom mieszkalny
do remontu lub w remoncie z prawem naj­
mu poszukiwany zaraz. Reflektuje się na 
obiekt niezbyt zniszczony w obrębie m. 
Poznania o ca 40 ubikacjach. Oferty z opi­
sem, planikiem i propozycjami finansowy­
mi uprasza się składać „PAP“ Poznań, ul 
Mieiżyńskiego 8 pod nr. 1278. 1-426

Oznaki
dla organizacji i to­
warzystw 

emaliowane i inne
wytwarza
Fabr. Wyr. Metal. 
JABŁOŃSKI i sp. 
Ratajczaka 17.

3205

Domek parcelą 916 m* 
Osiedle Warszawskie — 
200.000, sprzeda ,,Union’* 
Rzeczypospolitej 4. 4736

Tapczany luksusowe, tap­
czany higieniczne, z au­
tomatycznym otwieraniem 
fotele, materace spręży­
nowe i poduszkowe — po­
leca: Kopczyk, Szkolna 2, 
telefon 46-07. 5032

IJasy: parciane, gumowa­
ne, skórzane kupuje stale 
każdej ilości „Hatech", 
Marcina 65. 3035

Woski, stearynę, tłuszcze, 
wszelkie artykuły che­
miczne, płacę najwyższe 
ceny. Wytwórnia „Słoń**, 
Kantaka 7. 4019

karoserię osobową kupimy. 
„Bewi“, M. Focha nr 137, 
tel. 64-85. 1-420

Fuzję lub dryling i nabo­
je myśliwskie kupię — 
św. Marcin 56 m. 6. 4965

Kupię motocykl cztero- 
taktowy 200—250 cm tylko 
w dobrym stanie. Oferty 
„Głos Wielkp." nr 5132.

Futro karakułowe nowe 
i męskie — Ignacy Ciesiel­
ski, ul. Paderewskiego 1 
m. 4. 4741

El

I
*E

Materace, ramy sprężyno­
we, tapczany. Wrześnie- 
wicz, Ratajczaka 7, I ptr., 
tel. 36-31. 3694

Psa, owczarka alzackiego 
— półroczny, czarny, żół­
tym podpalany, czystej ra­
sy, z matki posiadającej 
rodowód pokoleń — sprze­
dam. Wejchan, Chodzież, 
Marcinkowskiego 4. Tel. 
27. 1-383

I
I

w15-LETM KAPITAN44
to piękny film,
pełen podróżniczych przygód, 
który od dziś oglądać będziemy

I
I

Meble"nowe, używane, ko­
rzystnie poleca Magazyn 
Mebli, Janiak — Balcerow- 
ski, Za Bramką 4. ’ 4302

Radioodbiorniki sieciowe, 
bateryjne, lampy radiowe, 
akumulatory, baterie, pły­
ty gramofonowe, najtaniej 
Dom Radlpwy, św. Mar- 
cin 45a, warsztat napraw. 

' 4008
\---------------------------------------
Kamienicę pełnokomforto- 
wą, czteropiętrową, oficy­
nami, bez długu, Łazarz 
przy Matejki, 2 000 000 
sprzeda „Union**, Rzeczy­
pospolitej 4. ’ 4250

Pies myśliwski tresowany 
na sprzedaż — Państw. 
Leśnictwo Porażynko, po­
czta Bukowiec Stary, po­
wiat Nowy Tomyśl, M. 
Klorek. 4973

w wojewódzkim mie­
ście Pomorza, cen­
trum miasta — sprze­
dam. — Oferty „Głos 
Wielkp." nr 4348.

Dom czynszowy 2 piętrowy 
sprzedam. Kalisz, ' Wro­
cławska 5, Słowiński. 1-331

Sprzedam parcelę Sołacz — 
Wołyńska 2 m. 6. 4344

Księgarnia Naukowa. Po­
znań, Ratajczaka 36, pole­
ca: książki szkolne, czaso­
pisma, mapy, druki „Per­
fecta**. Zamiejscowym wy­
syłamy pocztą. Kupno — 
sprzedaż — wymiana ksią­
żek używanych. 3907

Półszorki robocze nowe, 
Ił&rokonne oraz kasę reje­
stracyjną „National" no­
wą, sprzedamy. Hurtownia 
„Wita", Zamkowa 6. 5002

Sprzedam skład składają­
cy się z dwóch dużych u- 
bikacji przy ul. Daszyń­
skiego. Adr. wskaże, „Gł. 
Wielkp." nr 4956.

Tokarnię pryzmówkę me­
trową sprzedam —,Marsz. 
Focha 81 (w podwórzu) — 
warsztat. 4927

Materace, leżanki, tapcza­
ny, fotele. „Rekorda** ul. 
Kurzanoga, boczna Ratu­
szowej. 1-280

Cegłę z wypalonego bu­
dynku sprzedam. Zgłosz.: 
Bąkowski, Szamarzewskie­
go 23 m. 1. 4955

I
Ś

na ekranie kina „WARTA46
1-440

I
I
♦

W
Obrabiarki do ' ' 
drzewa, wszelkiego rodza­
ju, kupuje stale „Hatech", 
Marcina 65. 3038

Kamienica piętrowa, mia­
sto powiatowe, 5 składów, 
cena 1200 000,—, sprzeda 
Metelski, św. Marcin 13.

4614

Idealną połowę domu par­
terowego z ogrodem i łąką 
w Wągrowcu. Of.: „Głos 
Wielkp." nr 4835.

Maszynę do pisania „Con- 
tinental" nową, sprzedam. 
Oferty „PAR** Ratajczaka 
7 pod 1,560. 4611

Sprzedam konia ciężkiego 
— Lodowa 13 przy Rynku 
Łazarskim. 4850

Kamienicę dobrym stanie, 
oraz wypalone poleca Gru­
szczyński, Wawrzyniaka 
22. 4553

Platformę od 3—4 ton ogu- 
mowaną w stanie b. do­
brym usztywnioną. Szama­
rzewskiego 22 m. 7. 4822

Zamienię 3 pokoje z kuch­
nią w śródmieściu na 2‘ń 
pokoju komfort., dzielnica 
Łazarz, Jeżyce lub Sołacz. 
Oferty „PAR" Ratajczaka 
7 pod 1.580. 4616

Zamienię 2','s pokoju ku­
chnią, łazienką w Pozna­
niu, na podobne w Pusz­
czykowie. Of. „Głos Wiel­
kopolski" nr 5104.

Zamienię dwa pokoje t 
kuchnią na 1 pokój z ku­
chnią. Oferty „Głos Wiel­
kopolski" nr 5123.

Pieniądz
Zielarz fachowiec poszu­
kiwany jako wspólnik Po­
znaniu. Tel. 69-76, godz. 
9—10 rano. 5101

3.500.000 oczekuje kon­
kretnych,, uczciwych pro­
pozycji. Oferty „Gł. Wiel­
kopolski" nr 4933.

Dzierżawy
Blisko Poznania gospodar­
stwo 15 ha obiekt na ogro­
dnictwo z inwentarzem, 
oddam w dzierżawę wzglę­
dnie przyjmę wspólnika. 
Of. „Głos Wielkopolski'* 
nr 4208.

Unieważniam skradzione 
dokumenty na nazwisko: 
Antonina Swędrzyńska — 
Za Bramką 12a. 5141

Gospodarstwo 380 mórg bez 
inwentarza bardzo ko- | 
rzystnych warunkach od- I 
dam. Juska, Kordeckiego 
26 (Górczyn). 4983

53 morgi z budynkami, bez 
inwentarza przy Poznaniu 
oddam w dzierżawę. Adr. 
wskaże „Głos Wielkp." 
nr 4710.

Zagubiono dokumenty na 
nazwisko: Maćko Bazyli— 
książeczka wojskowa R. 
K. U. Pozn., książ. Ubezp. 
Spoi., zaśw. pracy, wyd. 
przez C. Z. S. W. i zam. 
M. O. • Znalazcę proszę 
o zwrot do najbliższej M. 
O. w Poznaniu. 5069

Poszukiwania
Falkiewicz Józefy ze Lwo­
wa, poszukuje siostra Ro­
zalia Falkiewicz, Milicz, 
Bieruta 16. 1-431

Piekarni poszukuję celem 
kupna lub wydzierżawie­
nia w Poznaniu, względnie 
okolicy Poznania. Zgłosz.: 
Bydgoszcz, Wasiak, Na- 
kielska 39. 5100

Pierze — Puch 
Pościele, Kołdry 

łóżka metalowe, ma­
terace poduszkowe 
1 wózki dziecięce.

W. MIELCAREK
ul. Wrocławska 30, 
tel. 41-49, 4635

Nowy dom 4X4 pokoje, o- 
gród sprzedam w Szamo­
tułach. Wybickiego 15 m.5.

4876

Fortepian krótki koncer­
towy, stalowa płyta, cena 
50.000 zł. Siemiradzkiego 
2 m. 1, Centralina. 5097

Fortepian krótki
30.000. Informacja: 
mońskiego 7.

tanio 
Cheł- 

5096.

100 kg kowadło i kuźnia 
połowa, cena 10.000 zł. Of. 
„Gł. Wielkp.** nr 4660.

Motor elektryczny 5.5 ko­
ni. m., wóz skrzynkowy, 
hacele nr 6 a 1,— zł sztu­
ka. Of. „Gł. Wielkp." nr 
5094.

stół składowy oddamy. — 
Of. skrytka pocztowa 250.

4675

Aparat radiowy 6 lampo­
wy, Telefunken sprzedam. 
Łąkowa 13 m. 8, informa­
cja 16—18-tej. 5093

Serwisy do kawy, garni­
tury do ciast, kompotu, 
szkła restauracyjne, na­
krycia poniklowane, ter­
mosy, sprzęty kuchenne. 
Marian Lesiński, Żydow­
ska 33, tel. 10-65. 4793

Kamienica narożnikowa, 
składami, Gniezno 600.000. 
sprzeda — „Union", Rze­
czypospolitej 4. 5089

Modne nowoczesne panto­
fle, szyte na drewnianych 
spodach, wykonuje — Pra­
cownia, Bogusławskiego 
nr 19a m. 6. Tel. 73-04.

4805

Samochód
„Opel** Kabriolet 

bardzo dobrym stanie 
rejestrowany, sprzedam 
Garaż.Międzynarodowe 
Tel. 48-49
4425 uł. Raczyńskich

Radioodbiorniki, lampy 
radiowe, żarówki, anody, 
akumulatory, baterie, pły­
ty. Sprzedaje — kupuje 
„Radiomechanika** — Po­
znań, św. Marcin 25. Tele­
fon 12-38. 4813

Gospodarstwo 114 mórg 
Mogilno, 1,200,000 sprzeda: 
„Union", Rzeczypospoli­
tej 4. 5088

Meble, wszelkiego rodza­
ju urządzenia domowe, 
sprzedaje okazyjnie. Trze- 
czak, stary Rynek 48, tel. 
nr 21-26. 4800

Futro damskie łapki kara­
kułowe nowe i 2 lisy sre­
brne, okazja — Rybaki 27 
m. 5. 5086

Samochód „Ford** cztero­
osobowy, natychmiast 
sprzedam. Zgłosz.: Hotel 
Royal — u portiera, tel. 
nr 15-30. 4771

Parcele dwumorgowe, 
czteromorgowe, ośmiomor- 
gowe przy ulicy Zegrzu, 
tanio sprzedam. Oferty 
„Gł. Wielkp." nr 5033.

Aparat radiowy na prąd 
stały, 4 lampowy, Siemen­
sa sprzedam korzystnie.— 
Oferty „Głos Wielkp.** nr 
5234.

Tapczany, leżanki, fotele, 
materace, poleca: Plucińr 
ski, Marcinkowskiego 2a. 

5068

Pianina poleca korzystnie: 
Poznański Skład Pianin — 
Ogrodowa 1, przy narożni- 
ku Półwiejskiej. 5226

Sprzedam używane futro p. 
czarne źrebce na tęgą o- >’* 
sobę — Dąbrowskiego 10 
m. 15. 5038 85n<
Sypialnia nowoczesna, bu- st 
fet stołowy okazyjnie — 
Kopernika 3, stolarnia. _

5107 “ b<
Wagę uchylną, 2 kilowa, 
wózek ręczny, mocny, — T 
spiesznie sprzedam. Adres 
wskaże „Głos Wielkp." nr 
5111.

Parcela przy torze kole­
jowym, okolica smołami 
Żegrze. Of. „Głos Wielko­
polski" nr 5063.

Piec stałopalny, czarne 
męskie ubranie, okazyjnie 
— Grobla S m. 9. 5060

Sprzedam dwa psy raso- 
wTe, ul. Rom. Szymańskie­
go 9 m. 12, front. 5059 *

Jeden manosmeter na tlen ® 
do spawania, sprzedam —
Piekary 13b m. 15. 5053 K

Radioodbiornik, prąd zm., z 
magicznym okiem, cztery u 
zakresy, bardzo mało uży- k 
wany sprzedam — Pieką- P 
ry 13b m. 15. 5052

Sprzedam konia, wałach 
szpak, lat 7, platformę pół- 
szorek — Kosińskiego 20. 

5049

Motocykl, szafę do rzeczy, 
stół, materac, korzystnie 
sprzedam. Poznań, Sta- 
blewskiego 18 m. 1. 5046

Tapczany, fotele, leżanki,
1 materace, wykonuje — 
Wielkie Garbary 35, naroż- 
nik Woźnej — Waligóra.

5043 A
Radio 3-lampowe, szafę do 
rzeczy sprzedam — Da- J 
szyńskiego 34a m. 4. 5041 “

Sprzedam ławkę stolar- 
ską. Zgł.: Marcinkowskie- £ 
go 28, dozorca. 5140 ’

Radio, super, 8 lamp, mar- 3 
ki „Alfa" — Aleja Polska v 
nr 1, za ogrodem Botanicz- ® 
nym. 5128 7

Maszynę krawiecka Slnge- * 
ra sprzedam — Leszczyń- ■]. 
skiego 11 m. 2. • 5122 *

Parcelę sprzedam Sołacz. 
Wołyńska 2 m. 6. 4344

Smoking jak nowy, prima 
crepa na jedwabiu, 2 ka­
mizelki, sprzedam. Poznań, 
Roosevelta 11 m. 1 (parter) 

5027

Krawiecki stół 2X1, lustro 
150X54, 7 mm, od 16—19. 
Żurawia 19 m. 4. 5032

Parcele, ulica Grunwaldz­
ka, Winogrady, Obor­
nicka sprzedamy. Plac 
Wolności 15, pokój 128, 
Spółka Osadnicza. 5116

metalu, | Srebro, złom, kupuje po 
o rodzą- najwyższych cenach „Far- 

L‘, machemia", Poznań, ulica 
3038 | Libelta 11. 4295

Samotna posiadająca na 
prowincji zaprowadzony 
sklep i mieszkanie, poszu­
kuje wspólnika z gotów­
ką. Oferty „Gł. Wielko­
polski" nr 5130.

Plac ca. 2000 m* w okoli­
cy Tamy Garbarskiej z u- 
bikacjami na magazyn 
(szopy drewniane) wynaj- 
mle Fa: „BacutiT* — Po­
znań, T. Garbarska 7/9, 
(Rzeźnia Miejska). 5152

Kto może udzielić infor­
macji o Franciszku Szy­
mańskim z Starszyny, by­
łym więźniu Wronek, 
przed nadejściem frontu 
ewakuowanym do Nie­
miec. Odtąd ślad zaginął. 
Wszelkie wiadomości pro­
si żona Pelagia Szymań­
ska, Starszyny, poczta 
Kiekrz, pow. Poznań. 4901

Różne

Zguby

GWARANCJA K ROJU I WYKONANIA

SPRZEDAŻ HURTOWA, ROKOKO, WYTWÓRNIA KRAWATÓW 
Z O Z N A Ki. UL. OGRODOWA 4. - TELEFON 2338

Posiadam lokal (Łazarz) 
gotówkę, " motocykle. — 
Obejmę przedstawiciel­
stwo hurt, lub podobne. 
Spieszne oferty •. „Głos 
Wielkp." nr 5113.

parciane, nowe, ku­
po najwyższej cenie 
jch", Marcina 65. 3034

nurki oraz szczeliwa ko- 
ipne, bawełniane, azbe- 
ąwe kupujemy — „Arte- 

Kantaka 10 . 1-302

ity nawojowe w emalii, 
wełnie, jedwabiu — ku- 
e f-ma „Energia", Po- 
ń, ul. 23 Lutego 23 — 
. 34-92. 1-233

w śródmieściu na bła­
waty

kupię
Oferty Biuro Ogłoszeń 
,Par", Ratajczaka nr 7 
pod „1.717". 5229

eprz kupuje stale — 
indel korzenny, Czesław 
reich, Zamkowa 7 m 14, 
l. 12-96. 4544

upię willkę w Poznaniu * 
wolnym mieszkaniem i 
aorządkowaną hipote- 
(. Oferty „Głos Wielko- 
ński" nr 5071.

do liczenia, pisania, 
arytmometr — kupi 

FOTOMA, Szkolna 11.
1-297

gregat na prąd stały 110 
27 Amp. z motorem elek- 
ycznym 220 (35) Volt do 
dowania baterii, akumu- 
torów kupimy — Fabry- 
i Akumulatorów AFA, 
zwartaków 21,
1-45.

1-04.

Domek lub willkę ogro­
dem kupię. Of. „Głos 
Wielkp." nr 4875. ’ 4875

WEŁNĘ
owczą surową 
stale kupuje 1 zamie­
nia na tkaniny goto-g 
we albo na włóczkę^ 
maszynową 1 szydeł­
kową. Płaci najwyż­
sze ceny.
Łódzka Hurtownia 
Artykułów Włókien­
niczych, Poznań, św. 
Marcin 61. TeL 35-40.

Koc duży, wełniany k.u- 
pię. Zgłosz.: Kanałowa 15 
m. 16. 5079

Wagi osobowe kupuję, 
płacę do 3.000. Naprawa 
wag — Jagiełły 6. 5073

Buty narciarskie, używa­
ne, 42 numer, kupię. Ofer­
ty „Głos Wielkp." nr 5050.

Kupię domek przy Pozna­
niu. Oferty „Głos Wielko­
polski" nr 5026.

Około 100 uli pilnie po­
trzeba. Oferty z podaniem 
systemu i ceny składać — 
Santopy Mazurskie, Ma­
jątek I, W. D. P. (Olsztyń­
skie).* 1-412

Kupię kasetę do „Robota 
1". Dobrze zapłacę. Ofer­
ty „Głos Wielkp." nr 5133.

Kupimy

i

cholewkarską, le­
nną kupię. Bogu- 
*o 19a m. 6, tel. 

4807

tory elektryczne kupu- 
stale firma „Energia", 
mań, 23 Lutego 23 (daw- 
j Pocztowa) teł. 34-92.

1-378

WElNEowtiii 
stale kupuje po naj­
wyższych cenach i wy­
mienia na włóczki ko­
lorowe, także za po­
średnictwem poczty.

WRNA

Wolne lokale
Skład urządzeniem, ru­
chliwa ulica, każda bran­
ża. Adres wskaże „Głos 
Wielkop." nr 4659.

Ostrzegam przed kupnem 
wózka koloru kremowego 
(autko), marki „Konkon", 
z budką, wybitą różowo, 
deczką, poduszką białą 
(toledo) podbitą róż., za­
branego sprzed Przycho­
dni Tramwajowej. Woj­
ciechowski Czesław, Wa­
wrzyńca 9 m. 18. 5105

Wanda wykonuje gorsety, 
biustonosze, pasy do i po 
ciąży oraz ortopedyczne. 
L. Sychowska, Limanow­
skiego 12 m. 9, dawn. Spo­
kojna. 4846

Blezery, prace na dru­
tach, prędko wykonuje — 
Focha 47 rr^ 2, wejście 
przy banku. 5091

Magazyny wydzierżawię 1 
pomieszczenia na skład. — 
Wiadomość Poznań, Gro­
bla 2, tel. 42-06. 4775

Lokal w okolicy Starego 
Rynku, nadający się na 
warsztat wzgl. skład, za 
zwrotem kosztów do odda­
nia. Of. „Gł. Wielkp.** nr 
4845.

Skład urządzeniem, 9 po­
koje kuchnia, łazienka. — 
Inform.: Daszyńskiego 34.

5127

Dobrze sytuowanemu ka­
walerowi oddam pokój, w 
pobliżu parku Wilsona. — 
Oferty „Gł. Wielkp." nr 
5062.

Posiadamy obszerny ma­
gazyn z piwnicą w cen­
trum Katowic na skład 
kondygnacyjny lub przed­
stawicielstwo. Oferty „Gł. 
Wielkp." nr 5029.

Szuka lokalu
Mieszkania dwupokojowe- 
go dzielnicy obojętnej na 
każdych warunkach po­
szukuję. Oferty „PAR", 
Ratajczaka 7 pod „1,545". 

4438

Mieszkanie dwu- lub je­
dnopokojowe z kuchnią 
za zwrotem kosztów, naj­
chętniej okolica Rynek 
Łazarski. Of. „Gł. Wielko­
polski" nr 4852.

Kamienica dochodowa, 
narożnikowa, Rynek, mia­
sto powiatowe, 5 składów! 
Skład, mieszkanie wolne. 
1.200.000, sprzeda „Union", 
Rzeczypospolitej 4. 4735

Sypialnia Chypendal, pier­
wszorzędna, w jasnym 
fomierze — Kopczyk, 
Szkolna 2. 5083

Dla szpitali i lekarzy wa­
gi osobowe, zalegalizowa­
ne, cena 5.509. Naprawa
Wag — Jagiełły 6. 5074 nr 24.

Maszyny szewskie, długo- 
ramienne, siodlarska ra- 
mienna, maszyna spinania 
bloków, introligatorska, 
stojaki do maszyn. War­
sztat napraw maszyn do 
szycia — Kazimierz Ma­
łecki, Poznań, Wrpniecka 

5121 ,

SKUP-WYMIANA-HURT.
POZNAN,

ul. Roosevelta 19, 
tel. 70-57 

Oddział w Bydgoszczy, 
Dworcowa 54, tel. 33-13 
Biura czynne od 8—15, 

w soboty od 8—13.
*2528

Unieważniam zgubioną le­
gitymację kolejową wyda­
ną w DOKP Poznań, kartę 
rozpoznawczą i potwier­
dzenie zameldowania — 
Maria Czerniakowska z d. 
Szyńska. 1-391

Zabiorę 3 tony ładunku 
do Gdańska, Gdyni w dniu 
27 stycznia. Adres wskaże 
„Głos Wielkp." nr 1-415.

Pracownia gorsetów pole­
ca biustonosze, pasy na 
ciążę — Wanda Kęcińska, 
Sienkiewicza 3 m. 4. (Je­
życe). 5075

Unieważniam zgubione za­
meldowanie RKU m. Po­
znań na nazwisko Józef 
Jacyno. 4832

Unieważniam zagubione 
prawo jazdy nr 4961. Feliks 
Sławiński, Ujście nad No­
tecią._________________ 4853
Zgubiono rękawicę skór­
kową, jednym palcem, 
śródmieściu, około dnia 11 
stycznia. Proszę oddać 
„Centrokomis**, Marcin­
kowskiego 19v 5214

Pies, wilk mieszaniec za­
ginął w okolicy ulic Wiel­
ka — Garbary. Odprowa­
dzić za wynagrodzeniem: 
27 Grudnia 16 m. 8. 5210

Zgubiono rękawiczkę je­
lonkową w sieni (scho­
dach) Wierzbięcice 13. — 
Zwrot za wynagrodze­
niem: Małe Garbary 9 
(biuro) 5194

Zagubione zameldowanie 
policyjne, wystawione na 
nazwisko: Śmiałek Cze­
sław, unieważniam. 5203

Unieważniam legitymację 
akademicką: Ruszczyńska 
Bożena, Przemysłowa 28.

5098

Matrymonialne
Panna, lat 35, kochająca 
dzieci, pozna wdowca, cel 
matrymonialny. Oferty: 
„Głos Wielkop." nr 4919.

Panna, lat 32, szatynka, 
średniego wzrostu, na wsi, 
pozna pana, najchętniej 
ślusarza dla objęcia war­
sztatu, cel matrymonialny^ 
Of.: „Gł. Wlkp." nr 4877.

Pani, lat 40, posiadająca 
własne mieszkanie, zapo­
zna pana. Cel ściśle ma­
trymonialny. Adres wska­
że „Gł. Wlkp." nr 4819.

Przystojny, lat 32, wysoki 
175 cm, ciemnoblondyn, 
nauczyciel kier., właściciel 
większego gospodarstwa 
rolnego, zapozna w celu 
matrymonialnym inteli­
gentną, przystojną panien­
kę z miasta lub wsi. Ofer­
ty z fotografią „Gł. Wiel­
kopolski" nr 4891.

c?wrowy
3 tonowy w bardzo 
dobrym, stanie. — 
Oferty nr 225 „Czy­
telnik" Armii Czer­
wonej 1. 4970

Platformę ogumioną 2—3 
ton, wóz roboczy l1/: ton, 
w dobrym stanie, kupię.— 
Oferty „Par". Ratajczaka 
nr 7 pod „1,678". 5199

Kupię willę lub domek z 
ogrodem Poznań lub oko­
lica. Oferty „Głos Wiel­
kopolski" nr 5129.

Kluby dwa fotele i kana­
pę ciemnobrązowe kupię. 
Oferty „Głos Wielkp." nr 
5115.

Dnia w oWto
do obuwia wojskowego, 
igły do maszyn szew­
skich 1 krawieckich, 
wosk pszczelny każdą 

ilość zakupią

Mieszkanie 2 pokoje z 
kuchnią, łazienką. Zgłosz. 
Foto-kamera, św. Marcin 
nr 66/67. 4545

Zgubioną kartę rejestra­
cyjną R. K. U. Poznań, 
zameldowanie milicyjne, 
inne dokumenty, na na­
zwisko: Antoni Nowak, u- 
nieważniam. 5066

Panna, lat 38, przystojna, 
wysoka, wykształcona, mu­
zykalna (fortepian), praco­
wita, posiadająca dużą wil­
lę nad morzem Gdyni, 
mieszkanie Poznań, pozna 
przystojnego uniwersytec­
kim wykształceniem. Poste 
restante Ast — Poznań I.

5005

2—5 pokoi z kuchnią i ła­
zienką, możliwie w cen­
trum poszukuje lekarz- 
dentysta. Of. „Gł. Wielko­
polski" nr 4842.

Unieważniam skradzioną 
legitymację Bratniej Po­
mocy A. H. nr 1024, Kry­
styna Narzymska. 5054

Pokoju próżnego albo u- 
meblowanego od gospoda­
rza lub lokatora poszuku­
je starszy pan zaraz lub 
później. Of. „Gł. Wielko­
polski" nr 4888.

Zgubiony dowód rejestra­
cji samochodu Opel P 4 nr 
B 57962, unieważniam — 
Stanisław Różański. 5048

Kawaler pogodnego serca 
z braku znajomości pra­
gnie poznać panią od lat 
20—30, przystojną, gospo­
darną, zdrową, inteligent­
ną o dobrym charakterze. 
Mam lat 31. Posiadam swój 
własny majątek. Mam 
wszelkie dane aby być do­
brym mężem bez nałogów. 
Poważne oferty z fotogra­
fią za zwrotem kierować 
„Głos Wielkop." nr 4833.

Unieważniam kartę reje­
stracyjną R. K. U. Koś­
cian, Stanisław Berus.

5047
Inwalida wojenny, samo­
tny, posiadający zezwole­
nie na prowadzenie PMT 
szuka odpowiedniego lo­
kalu. Oferty „Gł. Wielkp." 
nr 4925.

Zgubiony dowód P. K. P. 
bilet okresowy na nazwi­
sko: Bronisław Cech, u- 
niewazniam. 5040

Mieszkania 5 pokojowego, 
odbudowanego, łazienką 
poszukuję. Oferty „Par", 
Ratajczaka 7 pod „1,659". 

4998

Skradzioną kartę ewaku­
acyjną nr 3172, metrykę, 
kartę osiedleńczą, na na­
zwisko: Katarzyna Za­
wadzka, Piotrkozice, pow. 
Milcz, unieważniam. 1-430

Kawaler, lat 33, głuchonie­
my, dypl. mistrz krawiec­
ki, posiada sklep lokalowy 
i własną pracownię, który 
chce ożenić się tylko z 
głuchoniemą, bogatą, przy­
stojną i zgrabną od 18—33 
lat z braku znajomości, 
lecz ona powinna mieć 
świadectwo szkolne. Odpo­
wiadam tylko na poważne 
oferty, które proszę kiero­
wać z fotografią (za której 
zwrot ręczę) „Głos Wiel­
kopolski" nr 1-387.

Poszukuję ubikacji ca 40 
m! wzwyż na warsztat me­
chaniczny w okolicy, gdzie 
prąd zmienny. Zgłoszenia: 
Zalewski, Poznań, Strza­
łowa 2. 5102

Małżeństwo bezdzietne 
poszukuje pustego poko­
ju. Oferty „Głos Wielkp." 
nr 5056.

Student spokojny, porzą­
dny, poszukuje pokoju, 
najchętniej na Wildzie. — 
Oferty „Głos Wielkp.** nr 
5035.

SZTANDARY
CHORĄGWIE

wykonuje jedyna fachowa, na 
miejscu znana od lat firma
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